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Szef Misji Dyplomatyczne 


Niemieckiej Republiki Demokratycznej 
c— przybył do Warszawy 
WARSZAWA (PAP.) W czwartek 
dnia 23 bm. przybył do Warszawy Szef 
Misji Dyplomatycznej Niemieckiej Repu- 


bliki Demokratycznej pan ambasador 


ORGAN WK iŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZE) | Friedrich Wolf z małżonką. 


ROK III (VP) i IMER 24 LUTEGO 1950 ROKU 7 ERREF T a AR A T 
Rozkaz Ministra Sił Zbrojnych ZSRR 


MOSKWA (PAP), Minister Sił sów'w pracy nad dalszym doskona- 


2 a j . 
á Zbrojnych ZSRR Marszałek Wasi- | leniem wiedzy wojskowej i politycz 
lewski, ogłosił następujący rozkaz | nego przygotowania. 
zi Pla upamiętnienia tej wielkiej ro 
t arzysze żołnierze, marynarze | cznicy rozkazuję: 
A 1 podoticerowie! Towarzysze ofice-| W, dniu 23 lutego oddać 20 artyle- 
rowie, generałowie i admirałowie! | ryjskich salw honorowych w stolicy | 


Siły zbrojne Związku Radzieckie- | naszej ojczyzny — Moskwie, — w , 


5 (1386) 


D , ł hw ł $ Ko itetu Eko mi R d Mi f A d 17 2 b zo obchodzą, dziś 32 rocznicę Armii | stolicach _ Republik Zwążkowych, 
Radzieckiej i radzieckiej marynarki | jak również w Kaliningradzie, Lwo- 
onios a uc aia mi e no icznego a Y, inistrów z n, .£. TD. SIA wie, Chabarowsku, Władywostoku i 
th + . .. . . Stworzone przez Partię Komuni- |w bohaterskich miastach Leningra- 
1 [A styczną oraz jej wielkich wodzów | dzie, Stalingradzie, Sewastopolu i 
l || S Tal l Ie l || JIOSeI LI Ie a C 1 sieui 1e 5) r Leniną i Stalina Armia Radziecka i| Odessi 
l JL .| marynarka wojenna dowiodły w su| Niech żyją Radzieckie Sily Zbroj- 
` rowych bojach o wolność i niepodie |ne! Niech żyje nasza potężna Ojczy- 
WARSZAWA (PAP). — KOMITET EKONOMICZNY RADY MINI: |marnotrawstwu, a w szczególności | alnym rolnikom 300 tom melasy w | głość ojczyzn$ radzieckiej. że stoją | zna! Niech żyje nasza okryta chwałą 
STRÓW POWZIĄŁ W DNIU 17 BM. NASTĘPUJĄCĄ UCHWAŁĘ W |do kontrolowania: a) przebiegu od- | celu przeprowadzenia, przy pomo- yiernie na straży interesów państwo | Partia Bolszewicka! Niech żyje in- , 
SPRAWIE WIOSENNEJ AKCJI SIEWNEJ 1950 R.: staw materiału siewnego do Cen-|cy aparatów lepowych, akcji; zwal-| wych ZSRR. spirator i organizator zwycięstw na- 
e Ę irali Rolniczej Spółdzielni „Samo. |czania slodyszka rzepakowego: Pań-|, W dniu 32 rocznicy Armii Radziec | rodu radzieckiego i jego sil zbroj- 
Dzięki wysiłkowi pracujących masy | „Powierzchnia zasiewów |pomoc Chłopska”, b) terminowego | stwowe Gospodarstwa Rolne zaopa- i marynarki wojennej skladam | nych, nasz wielki Wódz i Nauczyciel 
chłopskich, robotników rolnych oraz RACK SA TOR, ` przygotowania przez CRS „Samopo | trzą się we własnym zakresie w me nierzom i marynarzom, | — Towarzysz Stalin! 
pomocy klasy robotniczej I kierów-| _ Zatwierdzić plan ząsiewów wiosón= [inoc Cho odpowiednich maga | lusę na ten cel w ilości 400 ton, _ |odoficerom, oficerom, generałom i Minister Sił Zbrojnych ZSRR 


nictwa du Ludowego, rolnictwo|nych na łącznej powierzchni |-v..u i Ý z a dmirałom. Ż; szystkim dowód | Marszałek Związku Radzieckiego 
zynów i pomieszczeń na materiał | Coptrala Rolnicza Spółdzielni „Sa| 4 cz am dowi Marsz Związku Radzi g 
polskie wykonało na swoim odcinku $9,004.000 ha, w- skład której wchodzi siedmy 1 sadzeniakow: LABS s ea PZOS com i com i szeregowym nowych sukce- (—) WASILEWSKI 


zadania 3-letniego planu odbudowy | 753.399 ha upraw kontraktowanych, 
gospodarczej, przyczyniając się do | zapewniających produkcję surowców 
wzrostu ogólnej produkcji w rolnic- | dla przemysłu T iea 


trzenia tych magazy 
grzybobójcze i do zaprawia 
sion zbóż, c) terminowe rozprow: 
dzanie przez PZGS i GS nas 

dzeniaków do spółdzielni 
cyjnych oraz do ty 
dniorolnych chłopów, zorganizow 


w terminie do dnia 30 marca 1950 r 
w, odpowiednie ilość 


vi 1 odkó di 
y eipoviedvie ści odór | A naia Lenina ~ Stalina 


jan sodu). 


€ ministra Rolnictwa i|| Przemówienie tow. gen. Edwarda Ochaba 


R. R. do „wydania w terminie do 15 r 
instruk n na uroczystej akademii dla uczczenia 32 rocznicy 


twie w porównaniu do roku 1946 o po| Zatwierdzić plá likwidacji w roku 
nad 85 proc., przy czym wzrost pro-|gospodarczym 1949-50 co najmniej 
dukcji roślinnej wyniósł ponad 80|360.500 ha odłogów i 97.500 ha ugo- 
proc, zaś produkcji zwierzęcej — po- | rów, 

nad 90 proc, Żobowiązać ministra Rolnictwa i 


i enia nych w gromadzkich grupach pr 
Jednakże na przestrzeni tych 3 lat | Reform Rólnych do' przeprowadzenia |, +, Bet, przeprowadzenia va 
7 y e „ którzy zostaną wskaz . . s EDA 
daty się zauważyć poważne niedocią- | likwidacji odłogów przy najszerszym | Cucentów, $ e cem buraczanym metodą mechanicz- 
Saltoa przy wykonywaniu. na odcin:| zastosowaniu: ali Derde SAREL Iota AONUI w uetodą mectanicz | powstania Armii Radzieckiej 
ku rolnictwa poszczególnych akcji, a | są vlg wynikających z zarządze- porozumieniu „z kierownikiem gru- ództwach: poznań t 2 
w szczególħości w okresie wiosennej nia ministrów: Rolnictwa'i Re-|DY producentów i zarządem gro- | s SD pomalu PATEE E r ms: MUM ma li 
akcji siewnej 1949 r, stwierdzono na- | form Rolnych, Administracji Publicz. madzkim koła Związku Samopomo SR) śląskim i kieleckim. 
stępające braki: i Ziem Odzyskanych nia 16.10. |CY RSE W aapna rozpro- Ziecić _ imietrowi Roólniet K LJ 

"8 ploty 1 dd „1948 r. w sprawie likwidacji odłogów |Wadzania materiału siewnego z pla lecić ministrowi Rolnictwa i 

{ riny, zasiewu poszczególnych || ig z T a OO aire wejohizkcji: odiikós R. R. zorganizowanie łącznie Z umn jes em z evo 

ipraw nie zostały doprowadzo- A at 
EE ARE A r NT NE h pomocy sasiedzkiej zgodnie z z organami wykonawczymi samo- Ź b s ET 
ne w postaci zadań prodúkcyjnyçi rzópisaraj dakkatuz- dnia 129. [| i + rządu terytorialnego i Związkiem ze wraz z udowniczymi rasy W- 
ani' do gminy, ani do gromady, — „ PrZeB e Ill - Zaopatrzenie 
Lt 1947 r. 6 pomocy sasiedzkiej w rol- Samopomocy Chłopski masowej d 
2 lu przypadkach nie za: | nictwie. w nawozy szłuczne wiosennej akcji zwalczania szkod | Odznaczony zostałem orderem „Sztandar Pracy“ 
bezpieczona terminowej dosfa-| Zobowiązać ministra Rolnictwa i| „o, ników roślin uprawnych, z udzia = 
wy materiału siewnego, — Reform Rolnych organa wykonawcze | „zatwierdzić plan zaopatrzenia roi | łem organizacji _ młodzieżowych, mówi rektor o rydiye Łódzkiego 
nie zabezpieczono należycie |zwiazków samorządu terytorialnego i|nictwa w nawozy sztuczne dla wio i Związku Mlo- ob. Józef Chałasiński 

«b zwrotu plonów wysokowarlo- | Związek Samopomocy Chłopskiej do ennej akcji siewnej oraz plany roz Przed kilkoma dniami prasa | otrzymaniem tego właśnie odznacze 
ściowego materiału nasion i sadze- | doprowadzenia zadań produkcyjnych | działów nawozów sztucznych i wa- stołeczna i łódzka podały wiado | nia? 
niaków kwalilikowanych. wskutek |w terminie do dnia 10 marca 1950 r. |P12 nawozowego przez CRS „Samo V -Kredyty i dołacje | mość o odznaczeniu Orderem| „Trudno by chyba coś więcej na 
czego pewne ilości tego materiału zo|do wszystkich gmin i gromad, do za- ponoć Chłopska" i dla upraw kon- A 4 Sztandaru Pracy Ik dwóch| ten temat powiedzieć niż to, że «l 
stały zużyte ha konsumcię, co. spo- | znajomienia w tym terminie chłopów |! wanych na wiosnę roku na akcję siewną wybił: stałem to samo odznaczenie, które 
wodowała zmniejszenie ilości male-| w gminach, gromadach 1 grupach pro |” diwy, A zykładaj: kowców na dostali 7 i 
risły nasiennęgo, — Buceniow z zadaniami wiosennej ak- |, Upoważnić ministra Rolnictwa 1 Ma O PKO E Rd: AET DAE TRY, VZ. Dose 

4 szprowadzenie nawozów 1 kre cji siewnej, do przedyskutowania ażeby fa podstawie danych, |siotiot wagi akoji siewnej, prze Rektor Uniwe 

dytów odbywało się nietermi-| (ych zadań z chłopami i przekonania otrzymanych od swych organów te |nia tegorocznej akcji siewnej, pre prof. dr 

nowo, — o konieczności ich terminowego wy- |renowych, łaczył akcję pogłownego |znacza odpowied imo wysokie 'kwo- W; 

mł nie dobiinowano terminowego | “omania. A ania nawozami źle przezimowa |" Jako, pomóc, Ganea: deny 

p nie A jeo g Zobowiazać ñ a |. nych ozimin z akcją i średniorolnych chłopów oraz spół 

2) ; jakościowego wykonania pla- jązać państwową administra ią uruchomienia | iejni produkcyjnych w postaci do 


cje rolni do sporządzenia planu za- |rezerw siewnej pszenicy jarej i in- 
siewów wiosennej akcji siewnej dla|nych nasion. 
lych spółdzielni produkcyjnych, któ- Centrala Roln. 


Rektora Chałasi 
jakich. okol 


nu remontu traktorów i ma 
niczych, — 


sznie pisah i ża 
nowy typ czło 


tacji Skarbu Państwa oraz krótko i 
średnio - terminowych kredytów, znościach odby 


sa Wz ozn 
h Orderem | jy 


Spółdzielni „Sa 


r ł a EA uczony SĄ i 3 
6 55, yo, należytej wapótora-|re nie znajduja sie w zasiegu działa: [mopomoe Chlop skoncentruje zależnie od poprzednio y Enw poleti gowy kiima piy 
cy i terenie organów państwo |nia państwowych ośrodków maszy. |wszystkie siły | Środk w celu ter- znanych kredytów, a mia- r ję SO RĘCE 
LE NOTA ULE A E RL minowego i właściwego rozdziału Ta Ze dowe zrębów socj 
sotaan ey on aako » Zobowiązać ministra Rolnictwa | jcałkowitego' zapasu nawozów sztu- | kup nawozów sztucznych, b) 750 | ne jeszcze w lipcu Jeden z robotnik budu 
č e ai toe EOG Rolnych do doprowadzenia w |cznych, zaś minister Rolnictwa i mil. zł. na zakup materialu sie | świętem Odrodzenia. Order. zaś w cych most Ślą tak 
Plan 6-letni stawia przed wszyslki- |ierminie do dnia 5 marca 1950 r.|RR przeprowadzać będzie, za pośre|  wnego i wykonania orki, ©) |czony został 17 lutego, w wyraził na ten temat: „Pies na 
mi dziedzinami rolnictwa poważne za- | szczegółowego planu zasiewów do|dnictwem swych organów tereno- | 112,5 mil. zł. na zaliczkowanie | dniu konferencji rektorów. mnie w domu szczeka, bo już jestent 
dania. Produkcja roślinna wzrósząć | zystkich zespołów i majątków Pań | wych *kontrolę nad zaopatrzeniem ziemniaków - sadzeniaków dla akti dekoracji jak obcy, dzieciak, pyta się „Mamue 
musi w tym czasie co najmniej o jed- | siwowych; Gospodarstw Rolnych, innych spółdzielni w nawozy| mało i średuiorolnych chłopów, a dekoracji z 0% |siu, jak temu panu na imię?” — ale 


most, proszę pana stoi i mogą se le 
dy płynąć". 

GEE abym o sobie mógł po 
vi tymi słowami robotnika 


na trzecią. zaś produkcja zwierzęca oj Zobowiązać ministra Rolnictwa ijsztuczne i nad nale; p j 
Z, a z ad na roz- | zatwierdza się dalsze następu 
około dwie trzecie. Osiągnięcie tych | Reform Rolnych, ministra Administra | prowadzaniem. ELELLA E AOIR RAWA 
zadań oznacza wielki warst produk- (cji Publicznej oraz Związek Samopo- f ną akcję siewną: a) kredyty 
ATENA mocy Chłopskiej, ażeby w. oparciu o IV - Zaopatrzenie krótkoterminowe zł. 1.708,600.300 
y ; - |przepisy dekretu z dnia 129, 1947 r. z kı ateriału siew 
mym -wzrost dobrobytu mas pracują- otw: sastedekiel. w Prt: śro z na zakup materiału siewnego 
my wron da o pomocy sasiedzkiej w rolnictwie || W środki ochrony roślin kwalifikowanego 1 jednolitood- | letniego i z budową socjalizmu w 


w tym głębszy 
został powiąza 
jak 


Pies na mnie w domu szczeka, 


rozporządzeń «w! p - r, + Fi P a yi i j 
ala R A OSA RAA OWY AEK A Centrala Rolnicza Spółdzielni „Sa mianowego — (pszenica, ję- lse R bo już jestem, jak obcy — ale mas 
Ludowe daje rolnielwu ogromne środ (wego organizowania akcji pomocy sa mopomoc Chlopska“ rozprowadzi w czmień, owies, ziemniaki), — b) | — Jak wiemy, nie jest to pierwszej my wreszcie Uniwersytet Łódzki 


na skup materiału siewnego z | odznaczenie ob. Rektora 
umów  plantacyjnych zawar- jest jednak odzn 
tych w bieżącej kampanii wio- nowego rodzaju, zany 
sennej kredyty w wysokości lej z ustrojem Polski Ludo- dz ało inaczej, 


Sztandar | nowego, ludowego typu, Uniwersy= 
tet o którym by każdy robotnik i 
dziecko nie powie 
k „nasz Uniwersys 


terminie do 1 marca 1950 Ji na PE 
trzeby Państwowych y 
Rolnych, spõtdzielni 
oraz gospodarki drobmotować 


ki w postaci wielomiliardowych kre- | siedzkiej i wykorzystali wszelkie mo- 
dytów inwestycyjnych, tysięcy trak-|żliwości dla sprawnego i szybkiego 
torów 1 maszyn rolniczych. setek. ty- | przeprowadzenia wiosennych upraw 


ięcy ton materiału siewnego i nawą. |i zasiewów, ej tr i 
0 sztucznych oraz SaARdoWYCh g i ton zapraw do pszenicy jarej oraz 2 Tedas 2 czego Cz zonis Czy ob. Rektor nie zechcialby| tet“ i którego by w tym charakte= 

tów krótko. i średniotermino+ ` F ton zapraw z w ie pokryta z dotacji Skarbu „osobistymi wra nie potrafiło m 
ck ó dłko- „1 o) | AIl- Zaopatrzenie tów do; zaprawiania jęczmienia si Państwa w wysokości złotych mi z Polski. | 


: i el © w materiał siewny,  |nezo dla upraw 
Cele te  zoslaną osiągnięte y. AO 


a) rozwój i wzmocnienie] ZATWIERDZIĆ PLAN ZAOPATRZE | cję ACC S) ZObOWIĄZAĆ || Banie. Rölny4 oraz C t 1 
twowych gospodarstw TOl-|NA MAŁO- I ŚREDNIOROLNYCH | nia zony yo Gminne Kasy Spółdzielcze do przy l Zy e nicy l 


jako przodujących zespo-|CHŁOPÓW ORAZ SPOEDZIELNI| prawianin pszediey i jęczmienia, „go Wania odpowiedniego własnego 


łów: socjalistycznej gospodarki w | PRODUKCYJNYCH NATERIAR ia pszenicy i laparatu celem 5 
W MATERIAŁ | zobowiązać ministró kredytów, Na stronie 6-tej „Głosu'* 


rolniciwie,—h) ciągły rozwój spół | crewNny. 
| dzielczości produkcyjnej, jako for | SIEWNY. Ciężkiego 1 Handlu zo ażeby podania o przyznanie kredy 
io sapomiafa AEW przez): Gen" tów bity. zalatwłane. pozeżżOGdkiai 


y dobrowolnego zespolenia go- $ Ń 
ONEJ trale Handlowa Pezemyalu Chemict ly terenowe Banku Rolnego w cia. || Zamieszczamy pierwszy obrazek-zagadkę 


awnego i termi- 


Zobowiązać ministra Rolnictwa i 
Reform Rolnych do czuwania za po- 


„spodarstw mało- i średniorolnych 


Śtednictwem swych organów tereno- i nkursowej 

dla wspólnej walki o wysokie u-| , s obi g ce nego odpowiedniej ilości „burac; igu 3 dni od daty ich wpływu, H 

dla wypoc walki e NYZ oraz | wych mad przebiegiem odstaw į 'do a IA SALS I EN y z serii konkursowej p.t.: 
kontròlowania dostaw materiału siew | krowego, Zobowiązać Zwiążek Samopomo ` 


o mechanizację pracy na roli, OAT RIOWA 
c) PRN łótmi pośredniego oega Vapdzeniakanaga: 
planowania indywidualnej gospo- Przyjąć: dó w 
- Marki drobnotowarowej, — d) zdo | działu materiału siewnego zbć 
bycie szerokich“ mas chłopskich | dzeniaków na województwa z tym. 
dla aktywnej realizacii zadań pro| ma być zwrócona szczególna uwaga 
dukcyjnych i zaleceń państwo: | na jak najkorzystniejsze rozmieszcze- 
wej administracji rolnej, — e) nie ziemniaków-sadzeniaków dla o- 
skoordynowanie wszystkich w trzymania dyż 
ó aparatu państwowego, | 1sko-odpornych sadze 
Samopomocy Chłop. | cych wydatnie polep: 
skiej i spółdzielczości, ści jakość upraw. 

Pierwszą, zakrojoną na szeroką| Zobowiązać ` ministra Rolnictwa i 
skalę akcją w ramach Planu 6-letnie- | Reform Rolnych do wydawania ma- 
go: jest wiosenna akcja siewna roky | teriału siewnego pszenicy w 1-szym 
1950 i w związku z tym Komitet Eko“ |odsiewie i jednolitoodmianowej, ow- 
nomiczny Rady Ministrów uchwala, |sa i jęczmienia w stopniu oryginału 
co następuj olaz 'sadzeniaków kwalifikowanych 
"a munaanauuunau |Wyłacznie na umowy  plantacyjne|  Zobowią: 
zgodnie z uchwałą Komitetu Ekono-| RR do v 


§ ministra Przemysłu 
Rolnego i Spożywczego do przepro-| 
wadzenia akcj iani: 


Chłopskiej do spowodowania, a- 
by kierownicy grup producentów i 
eee gromadzkie koła Związku Samopo- 
Handlu Wewnętrznego MOCY Chłopskiej oniniowały poda- 
biega, CE nia o przyznanie kredytów w ciągu 
do zapewnienia dostawy przez Cen-|g ani oA waty ich wpły 
tralę Handlową Przemysłu Chef S w r o A dE 
nego odpowiednich ilości fosforku cy 

ku r 


ministra Rolnictwa 
i RR do zorganizowania przez swo- 
ny je tereno: organa przy współu- 
potrzebowań przez po dziale Związku Samopomocy Ghłop 
ochrony. ro: j należytej akcji informacyjnej 
spodarstwa. Rolne łopatą o możliwościach kredytowych spół- 
własnym zakresie w fos dzielni produkcy N 
odpowiednie średniorolnyci 


Zobowia 


h, niezwlocznie po 


wania kredytów. 

ministra Rolnictwa i| Zobowią 

produkowańi 
naj 


iy ać ministra Rolnictwa 
S i puchak. Kor RE A w Państw. DRR do, wydania meskie do 3 
micznego Rady finistrów z dnia 1 nstytucie eter: m. B utego instrukcji la terenowych 
Komunikat lutego 1950 r. pionek do zwał szkodników | komórek państwowej administracji 
Zawiadamiamy że dziś, dn. 24 Tu- |  Zobowiązać ministra Rolnictwa 1 polnych w ilościach, objętych zapo- rolnej, regulującej sprawę informo 
tego br. o godz. 18 w lokalu Ośrod-|RR do bacznego czuwania w poro- trzebowaniem, złożonym przez służ 10 - dnio- 
ka Szkolenia Partyjnego przy wl.|zumieniu ze Zw, Samopomocy | bę ochrony roślin w terminie do dnia 
Traugutta Nr 1, odbędzie się konsul|Chłopskiej nad rozprowadzeniem 25 lutego 1950 
taeja z kolejnego tematu dla grupy|wysoko - gatunkowego materiału Centrala Rolnicza Spółdzielni „Sa i Gale 
sajnokształceniowej z Dzielnicy |siewnego krajowego oraz importo- | mopomoc Chłop 
Śródm.-Prawcej wanego, nad właściwym zużyciem | minie do 1 marca 1950 r. 
Ośrodek Szkolenia Phrtyjnego teza . materiału i do zapobieżenia | niom produkcyjnym oraz 'indywidu- | 


ch w zakresie kredy 


Patrz str. 6-ta! 


(Dokończenie na str. 2-0) 


Armia Lenina—Sialina 


stoi na straży pokoju i wolności narodów 
Z przemówienia wiceministra Obrony Narodowej tow. gen. Edwarda Ochaba na uroczystej akademii dla uczczenia 32 -rocznicy powstania Armii Radzieckie j 


W mroźne i groźne dni lutowe 
1918 roku, w bojach z niemieckim 
imperializmem, rodziła się sławna 
Czerwona Armia, nowa Armla, ja- 
kiej dotychczas nie znały dzieje, 
armia wyzwolonych robotników i 

. chłopów, armia rewolucji proleta» 
riackiej. 

Nowa, nieznana w dziejach armia 
robotniczo - chłopska, wykuwała 
swe formy organizacyjne L nowe za 
sady strategii 1 taktyki w ogniu wał 
ki z zewnętrzną imperialistyczną in 
terwencją 1 wewnętrzną kontrrewo 
lucją, w warunkach niesłychanej 
ruiny, głódu i rozprzężenia, będą- 
cych następstwem zbrodniozej woj- 
ny imperialistycznej 1 zbrodniczej 
interwencji kontrrewolucyjnej, orga 
nizewanej przez Wiihelmów 1 Lu- 
Gendortów, Churchiitów i Kloyd - 
Georgów, Wilsonów i Pershingów, 
Poincare i Pilsudskich, 

Nikt spośród tych hersztów impe 
rististycznych mie wierzył, aby sia- 
bo uzbrojone, ćwieko sformowane, 
odomtwsjące dotkliwe braki w za0- 

potrzeniu i kadrze, oddziały Armii 
Czerwonej potrafiły skutecznie sta 
czoła świetnie uzbrojonym, dos 
konale zaopatrzonym i dowodzo+ 
nym przez doświadezonych genera- 
łów armioin iraperialistycznym, 
Rzeczywistość przyniosła imperia 
listom gorzkie rozczarowanie. 
Kierowana przez najlepszych lu- 
dzi WKP (b), związana nierozerwal 
na wiązią klasową ż milionowymi 
masami robotnicżo - chłopskimi, o- 
żywiona duchem rewolucji proleta- 
riackiej, Armia Czerwona rozgromi- 
ła interwentów i ich blałogwardyj 
skich lokai, obroniła władzę radziec 
ką, zapewniła narodowi radzieckie 
mu możność twórczej, pokojowej 
pracy w ciągu dwu dziesięcioleci, 
W okresie tym naród radziecki 
nieustannie pamiętał o wskazaniach 
Wielkiego Lenina o konieczności 
wszechstronnego wzmacniania Czer 
wonej Armii i Floty. Rząd radziecki 
zabezpieczy! ronbudowe potężnej ba 
zy przemysłu obronnego, zorgamizo. 
wał sieć szkół wojskowych i udos- 
konalił system szkolenia kadr i re- 
zerw, nie szczędził wysiłków i ofiar, 
aby systematycznie podnosić techni 
kę i zaopatrzenie Armii Radziece 
kiej, rozioczył nad ią Armią opieką 
polityczne, kierował najlepszych pa 


triotów radzieckich do aparstn po” |s 


litycznego i szkoleniowego armii, 
która otoczona miłością narodu t 
codzienną troską partii i rządu wy» 
rosła na największą potege wojsko 
wą, na najlepszą armię świata. 


Źródła siły | 
Armii Radzieckiej 
Wspaniały rozwój Armii Rac: iec 

kiej w okresie pokojowego budownie- 
soejalistyc: 


sie wojny domow 
związtne są nier 
niem Wielkiego Wodza i organiz 
ra toj Armii, genialnego Stratega 
a Stalina $ 
poświęconej 
Armii dat Stalin 


rzysz Btalin m. in 
„Siła naszej 
pologa na tyn 
wywana od pii 
narodzin w duchu 
lizmu, w duchu szacunku dla mie 
rodów innych krajów, w duchu 
miłości i szacunku wobec robotni- 
ków wszystkich krajów, w duchu 
zachowaniami umocnienia pokoju 
między krajami. I wła mie dlate- 

že nasza armia jest wycho 
wywana wehu intornacjonalize 
mu, w duchu jędności interesów 
robotników wszystkich krajów, 
właśnie dlatego nasza Armia st 
nowi Armię robotników wszys 
kich krajów. A 
A że ta okoliczność slanowi 

- ródło sily 1 potęgi naszej Armii, 
o tym przekona się kiedyś bur- 
dwazja wszystkich krajów, jeśli 
zdecyduje się napaść na Nasz 
kraj, poniewań zobacwy wówcr 
że nasza Czerwona Armia, wy: 
gkowana w duchu tyternacjonali- 
zmy, posłada niezliczoną ilość 
we 


i sojuszników 


towej. i 

Faszyzm niemiecki, pijany łatwymi 
sukcesami osiągniętymi w wojnie z 
Polską, Francją czy Jugosławią, wy- 
obrażał sobie, że pochód na ZSRR bę- 
idzie kolejnym etapem. efektownego 
FBlitzkriegu”, 


‘Armia, która rozstrzy”' 
© gnęła o losach 
gigantycznej wojny 


4 le nie tylko faszyści z osi Berlin 
8 Tokia 


iw. e 


„ | perialiści, brnge 


klęskę Czerwonej Armii. Ich imperfa 


listyczni konkurenci w Londynie i 
New-Yorku podzielali bzdurny po- 
gląd o nieuchronnej klesce ZSRR, 


dotknięci byli tą sumą ślepotą kla» 
sową, którą znaliśmy z okresu pierw- 
szego najazdu na młodą Republikę 
Sowiecką, tą ńlepotą, która umiera- 
jacej klasie burźwazyjnej nie pozwa- 
RES i zrozumieć rzeczywisto. 
icl, 

Gorzkie rozczarowanie spotkało nie 
tylko Hitlerów i Mussolinich, ale 
również ich anglosaskich konkuren- 
tów, którzy z największym zdumie- 
niem patrzyli na rosnący opór Armii 

kiej, a potem z coraz bardziej 
zanym uczuciem rejestrowali po 
zornie niepojęty, a jednak realny 1 u- 
party fakt przejścia Armii Radzieć- 
kiej do zwycięskiej kontrofensywy, 
witanej z entuzjazmem przez masy 
ludowe, od New-Yorku do Szangha- 
ju, od Londynu do Kalkuty, 


Geniusz nauki 
wojennej Stalina 


Masy ludowe z radością 1 damą 
widzą, jak słuszna i dalekowzroczna 
była stalinowska polityka WKP(b), 
polityka narodu radzieckiego, który 
w okresie międzywojennym nie szczę 
Gził ofiar i wysiłków, aby zabezpie- 
czyć rozwój przemysłu ciężkiego i o* 
hronnego, aby wszechstronnie umoc- 
nić 1 po leninowsku wychować armię 
i flotę radziecką, niezawodną straż 
Wolności i honoru ojczyzny socjali- 
stycznej, 

Masy ludowe z dumą i otuchą 
stwierdzają fakt, że Armią Radziecka, 
najpotęźniejsza armia świata, zgodnie 
z wolą Stalina, zgodnie z wolą naro. 
du radzieckiego, zgodnie z wolą se- 
tek milionów ludzi pracy w całym 
świecie, wiernie i nieugięcie, czujnie 
i pewnie stoi na straży pokoju świa- 
ta i wolności narodów. 

Armia Radziecka i naród radziecki, 
wespół z narodami krajów demokra- 
cji ludowej 1 wszystkimi uczetwymi 
ludźmi wszystkich narodów, bronią 
pokoju przed zamachami imperiali 
stycznych podżegaczy wojennych. 


Annia Lenina-Stalina 
stoi na straży pokoju 
i wolności narodów 


Armia Radziecka w braterskim 
u z armiami krajów demokra 


cji ludowej stot na straży pokoju, 
bo taka j dów ludowych, 
wola mił tych ludzi pa 


calym świe 
Nam niepotrzebna jest wojna, na 
wycięstwo może być osiągnię- 
drodze pokojowej, czes pracu 
zwycięstwa socjalizmu, przy 
szłość należy do ludu pracującego. 

Seiki milionów ludzi pracy na oa 
łym świsele świędome są tej wła: 
świe prawdy i zdecydowanie prze- 
etwstuwisją się wojennej awan 
rze, którę imporialiści usitają na- 
acié ludzkości. Wiedzą o tym im- 
perialiści i dlatego swe zbrodnicze, 


polityceną. 

Armia radziecka — najpotężniej: 
sua siła zbrojna świ! reprezentu 

moe i niespożytość rowolucji so- 
jalistycznej i narodu radzieckić +o, 

U podstaw ideowych armii ra- 
dzieckiej leży internacjonalimn pro” 
letariacki i socjalistyczny, Idea bra 
terstwa wolnych i niezawisłych na 
rodów. 


'Taka była przez cały okres swych 
bohaterskich dziejów I taka pozosta 
nie prmia radziecka, armia kraju 
nopfalistycznego, armia Lenina — 
Stalina. 

Dlatego znowu będą n bokn Armii 
Radzieckiej stawały w jednym v nią 
szeregu armie krajów ludowo „ de~ 
mokratycznych od Oceanu Spokoj- 
nego aż po Nysę i Odrę. Potężny 
front pil pokoju į socjalizmu krzep- 
nie I wzmacnia cię, budząc otuchę w 
sercach mas jeszcze noiemiężonych, 
mapowladając nowe historyczne zwy 
cięstwa idei Marksa-Tanina-Stalina, 

Ale imperializm nie chce pogodzić 
ple z taky perapektywą, jak zwierz 
zapiątany w sieci, tal miotają się im 
w sprzecznościach 
awanturniczej, zbrodniczaj, prowa- 
dzącej w przepaść polityki podżega- 
nią do nowej woj 


Arii 
niej 
yst- 
kieh stron świata, którzy w robotni- 
czo-chłopskiej Armii Radzieckiej i » 
sprzymierzonych z nią armiach lu- 
dowo-demokratycznych, widzą potęż- 
na zaporę na drodze podbojów impe: 
rialistycznych, widrą wierną straż 
pokoju 1 wolności, narodów. 


Wspólnie przelana 
krew scemeniowała 
przyjaźń polsko- 
radziecką na wieki 
Lud polski łączy się z tymi sotka- 


ku 


ności dla Armii Radzieckiej, Armii 
pokoju. 

Lud polski nigdy nip zapomni, że 
bohaterska Armia Radziecka nie tyl» 
ko wyzwoliła nas z jarzma hitlerow” 
gklęgo, ale uratowała samo istnienie 
polskiego narodu, który faszyści nie 
mieccy skazywali na zagładę w kre- 
matoriach i obozach  koncentracyj: 
nych, 

Lud polski nigdy nie zapomni o 
tych dziesiątkach | setkach tysięcy 
grobów bohaterskich żołnierzy i ofi- 
cerów radzieckich, grobów Świadczą 
cych o ogromie wysiłków i ofiar na- 
rodu radzieckiego, o ogromie nasze- 
go długu wdzięczności. 

Tysiące robotników polskich. służy 
ło w szeregach Czerwonej Gwardii | 
Czerwonej Armii, krwią swoją za- 
świadcznjąc wierność zasadom prole 
tariackiego internacjonalizmu. 


Wśród braci robotników, w szere» 
gach Czerwonej Gwardii walczył mło 
dy tokarz warszawski, późniejszy 
sławny żołnierz i dowódca, bohater. 
walk o wolność ZSRR, Hiszpanii i 
Polski nieodżałowanej pamięci gen. 
Karol Świerczewski, 

W szeregach Czerwonej Armli wy” 
rósł na sławnego w świecie całym do 
wódcę, wierny syn warszawskiej kla- 
sy robotniczej, Marszałek Polski. 
Konstanty Rokossowski, 

Odrodzone Wojsko Polskie złączo 

ne jest nierozerwalną więzią hrater- 
stwa broni i ideologii z potężną Ar- 
mią Radziecką. 
Regularne oddziały Odrodzonego 
Wojska Polskiego tworzyły się na go 
ściunej radzieckiej ziemi, w oparciu 
o braterską pomoc ze strony Rządu 
i Armii Radzieckiej, 

Od Armii tej otrzymaliśmy wspa- 
niate, nowoczesne uzbrojenie, jakie- 
go Wojsko Polskie nigdy przedtem 
nie posiadało. 

W trudnych warufikach wojny o- 
trzymaliśmy od braci radzieckich o- 
gromne ilości wszelkiego rodzaju za- 
opatrzenia dla stutysięcznej I Armil, 
a w późniejszym okresie wojny, nie- 
mal dla całego półmilionowego Woj- 
ska Polskiego, 4 

Nie sposób przecenić wagi tej po- 
mocy, jaką odradzające się Wojsko 
Polskie otrzymało od Armii Radziec- 
kiej w postaci tysięcy: oliterów i spe- 
cjalstów wojskowych, głównie Poła- 
ków radzieckich, którzy swe. bogate 
doświadczenia wojenne i cnoty ś0ł 
nierskie, charakterystyczye dla Armù 


gi i zaszczepili młodym żołnierzom, 
nowego, Ludowego Wojska Polskie 
go. 

Można śmiało powiedzieć, ża bez 
tej ogromnej, braterskiej pomocy ze 
strony oficerów radzieckich, Armii 
Radzieckiej i Rządu Radzieckiego nie 
byłoby tej wspaniżłej siły bojowej, 
na jaką w toku wojn rosło Wi 
sko Polskie, nie byłoby tej wspar 
łej epopei bohaterstwa i chwały w 
sanej do historii naszego narodu 
przez sławne pułki 1i H Armii, wal- 
czacej u boku połążnej i zwyeiąskiej 
Arah Rearieckięj. 

Spośród wszystkich armii sojiszni 
czych jedynie oddziały I Arrall Pol- 
kiej dobyty szczęścia i zaszczylu 
branta udziału w zwycięskim sztur- 
tolicy hifleryzmu. 
dar bialo-czerwony, zatknięty 


ręką żołnierzy I dywizji, pawiewal 
nad Reichskanmtel, obok sławnych 
złandzrów Armii - Wyswolicielki, 


szcząc światu historyczne zwycię- 


mieszne są wysliki renkcjo- 
niedobitków faszyzmu i ich 
czy 


pistów, 
opiekunów z „Głosu Ameryki" 
BRC, którzy przy pomocy wyświech- 


tanych goebbelsowskich kłamstw, 
pray pomocy wyzwisk i histerycznej 
gostykulacji, chcieliby podważyć pol- 
sko-radzieckie braterstwo ej i pol» 
sko-radziecką przyjaźń, 

Sojusz, polsko-radziecki zrodzi} się 
i okrzepł w latach wojny, którą wy* 
graliśmy przede wszystkim dzięki po- 
mocy i u boku ZSRR, 

Sojusz ten pogłębiąt się I umaeniał 
w latach pokoju, które rnowu wyka- 
zały, ke przyjaźń radziecka jest dla 
państwa polskiego kardynalnym wa- 
runkiom istnienia 1 pomyślnego roz- 
woju ku socjajizmowi. 

Nieocenione wnaczenie dla nas ma 
przykład radzieckiej polityki umac- 
niania obronności kraju w okresię po 
kojowym, jak również doświadczenia 
rądniockie w zakrosie szkolenia ra. 
zeyw | wychowania żolnierzą. 

Wojsko nasze uważnie studiuje i 
nadal będzie wszechstronnie studio: 
wać, będzie w zastosowaniu do pol- 
skich warunków wykorzystywać 
wspaniały dorobek Armii Radzieckiej 
na odcinku pracy politycznej, prowa- 
dzonej pod kierownictwem WKP(b), 
wychowującej żołnierza na ofiarnego 
pziriotę | świadomego bojownika o 
pokói $ socjalizm, 

Wojsko nasze, a zwłaszozą nasza 
kadra oficerska uważnie studiuje 
1 nadal będzie wszechstronnie studio 
wać nieprzebranę bogactwo radziec 
kiej myśli wojskowej, radzieckiej 
stalinowskiej nauki wojennej i nau- 
ki o zwycięstwie. 


ry wojskowej, radzieckiej twórczej 


mi milionów w manifestacji uczuć 


czyk na ruchłaj miłości $ podziwu, szacunku i wdzięcz 


myśli naukowej, bogatego i wciąż 
rosnącego dorobku Armii Radzi 


Studiowanie radzieckiej literatu- ` 


iec= bil, 


kiej, ma ogromne znaczenie przede 
wszystkim dla naszych oficerów, ale 
ma również ogromne znaczenie dla 
wszystkich robotniczych i chłopskich 
działaczy politycznych. 

Lepsze poznanie potęgi i nienstan 
nego romwoju Armii Radzieckiej po 
zwala lepiej zrozumieć znaczenie je 
dnego z głównych źródeł spokoju i 
wiary w swą przyszłość, Które ce= 
rzy pot wadule 1 spo 

wojnie patrzący na nieprzytomne pro 
wokacje amerykańskich imperiali- 


stów, naród niczachwianie wierzący tej wspaniałej Armii, która stanowi 


w skuteczność walki o pokój, nieza- 
chwianie kroczący pod zwycięskim 
sztandarem Marksa, Engelsa, Leni- 
na i Stalina ku najwyższej formie 
ustrojowej, ku komunizmowi, 

W uroczystym dnin święta Armii 
Radzieckiej, żołnierze 1 oficerowie 
Wojska Polskiego wraz z całym tu~ 
dem pracującym ślą oficerom i ż0ł- 
nierzom radzieckim najserdeczniej- 
sze pozdrowienia i najlepsze życze- 
nia dalszego rozwoju i umocnienia 


| chlubę i nadzieję całej postępowej 


ludzkości, 
Lud polski łączy się dziś z Indem 
pracującym wszystkich krajów w 


płynącym z głębi serca okrzyku:; 

Niech żyje bohaterska Armia Rar 
dziecka, armia pokoju i wolności na 
rodów, armią socjalistycznych gwy- 
cięzców! 

Niech żyje genialny Wódz Armii 
1 narodu radzieckiego — Generalissi 
mus Stalin! 


Do walki o bogaty plon! 


Doniosła uchwała Komitetu Ekonomicznęgo Rady Ministrów z dnia 17. II, rb. 


(Dokończenie ze str. 1-05) 
VI - Państwowe 
Gospodarstwa Rolne 


Zatwierdzić plan zasiewów wiosen. 
nych Państwowych Gospodarstw Rol- 
nych oraz plan wykonania wiosen- 
nych robót polnych łącznie na 
1.567,989 ha orki środniej, 

Zobawiązać ministra Rolnictwa i 
Reform Rolnych do dopilnowania, a- 
żeby Państwowe Gospodarstwa Rol- 
ne dla wykonania tych robót możli- 
wie najwięcej wykorzystały żywą si- 
ię pociągowa, uruchomiły największą 
ilość traktorów i ażeby uzyskały mo- 
źliwie największe skrócenie okresu 
robót. wiosennych, przez podwyższe- 
nie wydajności pracy, właściwą orga 
nizację polowych brygad, traktoro- 
wych, pracę na dwie zmiany oraz 
współzawodnictwo pracy. 

Zobowiązać ministrów: Przemysłu 
Ciężkiego oraz Handlu Zagranicznego 
do zapewnienia Państwowym Gospo- 
darstwom Rolnym tej ilości trakto- 
rów, która została przewidziana w 
planie na I kwartał 1950 r. 


VII ~- Techniczna 
Obsługa Rolnictwa 


Zobowiązać ministra Rolnictwa i 
Reform Rolnych do ustalenia określo+ 
mych typów warsztatów remonte- 
wych, która zdolne będą zapewnić od 
powiednią obsługę parku traktorowo+ 
maszynowego, | 

Zobowięząć ministra Rolnictwa i 
Reform Rolnych. do uruchomienia w 
ranach TOR- wotenminie: razpoczęcia 
wiosennych prac polowych 10 war- 


posażeniem i pełną, wykwalifikowaną 
obsługą, przy czym warsztaty te mar 
ją być rozlokowane w takich okrę: 
gach, gdzie rozmieszczenie stałych 
warsztatów nie zapewnia normalnego 
funkcjonowania prac polowych. 

Przyjąć /do wiadomości plan rozio. 
kowania na rok {950 warsztatów I ka 
tegorii w ilości 14, warsztatów Il kat 
tegorii w ilości 13 oraz R warsztatów 

mobil t przyjąć do wia 

arzetaty I | II wategorij 
g będy również repera- 
części I prodnkeją oprzyrządowa 
a do remontu dla wszystkich u= 
kowników sprzętu mechaniemnega 
w rolnictwie. 

Zi zać ministra Rolnictwa į 
Rolnych do. zapewnienia 
z Państwowe Gospodarstwa Ro 
ą0patrzenia zespołowych warszła- 
tów remontowych przed 
ciem wiosennej akcji siewnej w nie- 
ubędne oprzyrządowanie, materiał i 
niezbędaą, wykwalliikowaną obsłu: 
gẹ, celem zapewnienia tym warsztę- 
tom najwięk: sprawności w okre: 
sie akcji siewnej, |. 

Zobpwiązać ministra Rolnictwa i 
ych do aapewnienia przed 
jem akcji siewnej każdemu 
jednego podręcznego warsztątu 
w ją ud pełnej gotowości, należycie 

zonego w odpowiedni sprzęt, 
materiały i obsługę. 

Przyjąć do wiadomości plan zimo- 
wych remontów TOR na okres do 
dnia 81 marca 1950 r. 1 przyjąć do 
; wiadomości, że dołożone będą stara- 
nia w celu przedterminowego wyko 
nania planu, poprzez masowe współ 
zawodnietwo, zastosowanie Uspraw= 
nień i racjonalizację, 

Zobowiązać ministąa Rolnictwa i 
Reform Rolnych do jak Lm ib 
ustalenia normatywów części, które 
winny posiadać poszczególne typy 
warsztatów w okresie wiosennej ak- 
ięwnej dla zapewnienia normal- 

funkcjonowania sprzętu í u- 
wnięnia zaopatrzenią użytkowni: 
ków parku maszynowego oraz do roz 
prowadzenia pzez Centrale Zaopar 
trzenia TOR, przed rozpoczęciem wio 
sennej akcji siewnej, zapasów części 
i materiałów, zgodnie 2 ustalonymi 
normatywami i proporcjonalnie -do 
ilości traktorów Í maszyn poszczegól. 
nego użytkownika, 

Żobowiązać ministra Przemysłu 
Ciężkiego da terminowego wykona: 
nja zamówień Centrali Zaopatrzenia 
TOR, ze szczególnym uwzględnieniem 
terminów przed 31 marca 1950 r. 

Zobowiązać ministrów; Przemysłu 
Ciężkiego oraz Handlu Wewnętrzne: 
go do zapewnienia terminowej i peł- 
inej dostawy przez Centralę Żelaza i 
„Stali, zapotrzebowanej przez rolnie- 
two ilości trójwarstwowej blachy pan 
cernej dla okłądnic i lemieszy oraz 
blachy kotłowej i ruz kotłowych dla 
remontu pługów parowych i lokomo. 


nego 


A, 


sztatów ruchomych z niezbędnym wy | P 


rozpoczęgj 


Przyjąś do wiadomości plan prze- 
kazywania w okresie do 31 marca 
1950 r, kadr dla obsługi sprzętu mer 
PE przez ośrodki szkolenia 

Zobowiązać ministra Rolnictwa i 
Relorm Rolnych do stałego kontrolo- 
wania i czuwania nad przebiegiem 
prac remontowych, przekazywaniem 
wyremoutowanego sprzętu użytkow- 
nikom, raopatrzeniem użytkowników 
w części zapasowe i przygotowaniem 
parku traklorowo-maszynowego do 


wiosenne] akcji uł, 
VIII - Państwowe 


Ośrodki Maszynowe 


Przyjąć do wiadomości plan re. 
mostu traktorów i maszyn ze sta 
nem gotowości technicznej. ną dzień 
20 marca 19560 r. w iwaktorach 96 
procent i w maszynach rolniczych 90 
procent. 

Zobowiązać ministra Relnictwe i 
RB. R. do należytego przygotowania 
POM do wykonania zadań, związa. 
do 


pól | tów orsz zaopatrzeni 


rane umowy z najbliższym zespołem 
GR, b) do zaopetrzenia POM w 
terminie da dnia 1 marca 1960 r. w 
niezbędne zapasy materiałów pęd- 
nych i smarów, a do dnia 10 marea 
1060 r. w zapazy części wymiennych 
i materiałów dla remontów bież- 
cych i napraw; c) do przygotowania 
w terminie do 10 marea 1050 r, w 
ramach POM, odpowiedniej ilości 
brygadjerów, traktorzystów, pomoc 
ników oraz mechaników objazdowych 
i warsztatowych i do zorganizowania 


brygad traktorowych przed rozpo- 
częciem wiosennej ukeji siewnej g 
nrzydzialeniem do poszczególnych 


traktorów na stałe (waktorzystów i 
ewentualnie pomocników, d} do pod 
wyższunia kwalifikacji  traktorzy- 
słów przea doszkalanie ich i propa- 
gowanie osiągnięć i metod pracy czo 
łowych tvaktorzystów ZSRR, ©) da 
zorganizowania pracy brygad polo 

h m 2 zmiany oraz współzawod: 
nictwa pracy w dziedzinie wydajno- 
éi norm i najlepszej jakości wyko- 
nywanych robót celem skrócenia © 
kresu pracy j szybszego przeprowa- 
dzenia akcji siewnej, 


IX - Spółdzielcze 

Ośrodki Maszynowe 

Doświadezenie nauki rolniczej, u- 
czy, żę szybkie i terminowe przepro 
wadzenie akeji siewnej jest jednym 
z enynników decydujących o przy- 
sałym plonie, Celem okazania pomo- 
cy gospodarstwom chłopskim i spół 
dzielniom produkcyjnym w przepro 
wadzeniu akcji siewnej, nakłada się 
na istniejące na terenie kraju 7,898 
ośrodków maszynowych  spółdzieł- 


czych (2.884 SOM i 5,066 gromadz.-| 


kich punktów) poważne zadania w 
tegorocznej akcji siewnej. Y 

Zobowiązać Centralę  Rolniezą 
Spółdzielni „Samopomoc Chłopska“, 
spółdzielcze ośrodki maszynowe do 
sporządzenia w oparciu o realne za- 
mówienia w terminie do dnia 1 mar-| 
ca 1980 r. szczegółowego planu prac 
àla każdego ośrodka, przy czym za 
Jeca sie stosowanie następującej ko- 
jejności obsługiwania terenu: spól- 
dzielnie produkcyjne, resztówki Sa 
mopomocy Chłopskiej i członkowie 
gromadzkich grup producentów. 
Plan winien przewidywać wykonanie 
w okresie wiosennej akcji slewnej 
zaorania przy pomocy traktorów 
188,500 ha w przeliczeniu na orkę 
Średnią, obsianie siewnikami 750.000 
ha i doczyszczenie 40.000 ton ziarna 
siewnego. 

Zobowiązać CRS — SOM do wy» 
pełnienia i przekroczenia przez sze 
roką akcję współzawodnictwa usta 
lonych na okres tegorocznej wiosan- 
nej akcji siewnej norm 46 ha orki 
Średniej na jeden traktor stary (dos 
starezony rolmietwu przed “okiem 
1948) oraz 70 ha orki na jeden trak 
tor nows. 80 ha na laden siewnik. 


120 kwintali na jedną oczyszezalnię 
i 100 kwintali na jeden tryjer, 
Zobowiązać CRS — SOM do przy 
gotowania eałęgo parku maszynowo 
truktorowego w terminie do dnia 10 
marca 1950 r. do pełnej gotowości 
do pracy í w tym celu CRS — SOM: 
a) przeprowadzi w tym terminie 
drobny remont 709 traktorów we 
własnych warsztatach, a jednocze« 
śnfe zapewni sobie w TOR termino- 
we zakończonie średnich remontów 
361 traktorów i kapitalnych remow 
tów 421 traktorów, b) znopatrzy się 
w niezbędne części zamienne i mate 
riały w Centrali Zaopatrzenia TOR 
względnie w okresie przejściowym 
w CRB „Samopomoc Chłopska", ©) 
skompletuje w terminie do 1 marca 
1950 x, pełną ilość kadr w dziale ob- 
sługi warsztatów oraz obsługi trak- 
torów i maszyn  Iniczych 2 tym, że 
ewenmalne dopełnienie do vysoko- 
Ści jednej pełnej zmiany obsługi 
traktorów nastąpi ze szkolonych © 
becnie przez TOR kadr traktors: 
stów, d) utrzyma nienaruszony z 
pas materiałów pędnych aż do chwi 
Ji rozpoczęcia akcji siewnej. 
Zobowiązać ministra ecap Wat i 
R. R. do sprawdzania przez Śwoje 
prgana terenowe w terminie do 
marca 1950 r., sporządzonych przez 
BOM planów pracy i uzgodnienia ich 
a potrzebami terenu, wynikającymi £ 
planów wiosennej akcji siewnej oraz 
do kontrolowania stanu gotowości 
traktorów, | maszyn, oketagi, warsaka 
ia paliwo $ 


p 


X - Spółdzielnie 
produkcyjne 


Celem zapewnienia spółdzielczości 
produkcyjnej, jak najszerszej pomo 
cy i opieki zobowiązuje się państwo- 
wą administracię rolną i służbę agro- 
nomiczna, Państwowych Osrodków 
Maszynowych do; i 

okazania pomocy przy opra- 
cowaniu w terminie do dnia 
28 tego 1960 r.alanów wiosen- 
nej akcji siewnej, które należy 
oprzeć na najlepszym i najpew= 
niejszym wykorzystaniu żywej 
siły: pociagoweh posiadanej przes 
spółdzielnię produkcyjną, 
b zaopatrzenia spółdzielni przed 
rozpogząciem wiosennej aks 
eji sięwnej w kredyty, nawozy 3 
materiał siewny: orąz uzupełnia= 
nia żywej siły pociągowej, 
© ozaria spółdzielniom po 
mocy w terminowym zorga* 
nigowaniu robót, podziale na gru 
py, we wprowadzeniu norm pras 
cy, opartych na dniówkach obras 
chunkowych zwiększających wys 
dajność pracy i walc ch 
<wydatnie na wzrost dochodów 
spółdzielni i jej członków, 

dl ozinowonie zawarcia przez 

spółdzielnie umów bądź z 
BOM, bądź PGR o wykonanie 
wiosennych upraw i zasiewów, 
e sprawdzenia w terminie da 

dnia 28 lutego 1950 r. stanu 

gotowości maszyn rolniczych i 

traktorów, posiadanych przez 
spółdzielnie t udzielenia niezbę 

jej pomocy dla przyśpieszenia 
remontów i uzupełnienia braku 
jących części -~ 

Zobowiązać CRS „Samopomoc 
Chiopska" do okazania pomocy w upo 
rządkowaniu -bieżącej rachunkowości 
spółdzielni produkcyjnych przed roze 
poczęciem wiosennej akcji siewnej, 


XI- Postanowienia 
końcowe 


Zatwierdzić harmonogram prac pań 
stwowej administracji rolnej, związa- 
nych z przygotowaniem i przeprowa* 
dzeniem wiosennej akcji stewnej. 

Zobowiązać ministra Rolnictwa 1 
Relorm Rolnych do zorganizowania 
akcji siewnej w tem sposób, aby zo- 
stała możliwie najwcześniej rozpoczę 
ta i jak najszybciej ukończona, 

Zobowiązać wszystkie władze, urzę 
dy, instytucje, organizacje społeczne 
1 związkowe do okazania największej 
POMOCY PRZY PRZEPROWADZA- 


SMARY. 


NIU TEGOROCZNEJ WIOSENNEJ 

AKCJI SIEWNEJ, zaś prasę, radio L 

film do czynnego współudziału w swo 
aakresia. 


Nr55__... 


Jak należy 


KW WWAN 


y walczyć 


Z brakoróbstwem 


AKODA ANAAO wyrwa twa 


W tkalni PZPJG Nr 8 trzeba usunąć 


liczne jeszcze niedociągnięcia 


` Wykonanie planów ilościowych wzrasta. Gdy uważnie przej, 


rzeć zeszyt sprawozlm 


zy kierownika 


tkalni PZPJG Nr 8, to 


można stwierdzić, że ten wzrost datuje się właśnie od maja ubie» 
głego roku, Ozyn 1 Mujowy? — Tak, ten potężny zryw robotii- 


ków dla uczczenia Międzyna rodowe 
wybitnie podniósł produkoją tkalni. A, 


o Święta klasy robotniczej, 
ż botem ilość metrów 


nie tylko nie malała, a podnosiła się mk 


Ay podobnie było u Jakością! 
niestęty, te dwa czynniki nie 
zag tu i mie. idą w parze, W gru» 
dniu ub, roka fabryka wykazała 
113,6 proc. wykonania planu w tita- 
ninach surowych, lecz tylko 34,2 
proc. primy i aż 9,2. braków. 
styczniu pewna poprawa — 42,9 pri 
my, 7 proe. braków. ość I gatun= 
ku już zgodna x planowaniem, locz 
raki g 1,7 proc, przekraczają usta- 
loną cyfrę, Dlaczego tak jest? Dla- 
czego tkacze: z PZPJG Nr 8, pracu- 
jący tak wydajnie, nie potrafią zwal 
czyć brakoróbgtwa? 

Kierownictwo tkalni utrzymuje, 
że wynika to stąd, iż tkaczki zbyt 
często spoglądają licznik przy 
warsztat 


zbylnia jęłksz 
przerobion, wątków, nie 
owracając uwagi na. jakość oradu- 
kowanej tkaniny, Jest w tym na 


pewno sporo prawdy, ale czy ty 
tkacze ponoszą winę za nadmierny 
procent br: 
Doprowadzić plan 
PEED ON do robotnika 


Siedzimy w niewielkim kantorku. 
z któreś 


Dokoła cisną tkacze, tkaczki, 
majstowie, przeglądacze, pomagacz- 
ki, czyściarki, 

— Dlaczego z tą fakością nie jest 


tak, jelk potrzeba? -- spogladają po 
sobie markotiie, Właściwie, to nie 
bardzo wiedzą, jaki procent primy 
ków wytwarzają obecnie. Wy- 
osiągane w dziedzinie wykona- 
nia planu ilościowego wszyżey do- 
brze znają. Dzienny plan doprowadza 
ny bywa do Każdej maszyny. Każdy 
wie, ile wątków przerobił, jaki to 
stanowi procent bazy akordowej ipla 
na dziennego. No | na ogół nie moż 
na narzekać, zawsze jest ponad sto 
— z głosów tkaczy przebija dczucie 
dumy. Lecz co do fa | to tylko 
wtedy wiadomo, jaką sie wyprodu- 
kowało sztukę. gdy powie o tym 


wwa ezneznodara twa 


"| tow. 


. |sali proðukcyjnej i to 


brakarz, A do brakarza idzie się 
ioin wówczas, gdy on sam 
zawezwie. Mało kto sam, a własnej 
woli, chodzi stale dowiadywać się 
o jakość swej produkoji, A eresztą, 
to nie daje ogólnego obrazu povio- 
mu produkcji całej tkalni, Gdyby 
tak zawieszać na sali tablice, obra” 
zujące jałość codziennej produkcji 
m— to wtedy wiadomo było by, o co 
walczyć, o ile procent podnieść jas 
kość | emniejszyć bralcił 


"Tablice jakościowe? Przecież są! 
Wiszą już od szeregu: dni. Majster 
Woźniak podrywa się z mieje 
blegnie do drugiego kantorku i 
nosi stamtad 6 tablic. Nzeczy- 
wana jest na nich dos 
kładnię J produkoji każdego Z 
tkaczy, Tylko, że wykaz urywa się 
na dniu 8 lutego, I tylko e di 
ie, że tych tablie do+ 
nikt bie oglądał, — 
że nit z tkaczy 

Wisaą sobie w 
Y gi kierownik, wie 
y ale tkacze nie wie- 
primy, Ue 
rzecież 
je ną 
w ten sposób, 
lgoiwały załogę 


aby co dzień mol 
do walki o jakość. 


Wyniki współzawodnictwa 
powinni znać wszyscy 
Brygady najwyższej — jakości? 

Z wypowiedzi robotników odnosimy 

wrażenie, że tutejszy referat współ- 

zawodnictwa nie położył dostatecz= 
nego nacisku na ten znakomity oręż 
walki o poprawę jakości, W tłealni 
na 300 tkaczy, istnieją tylko 3 zes 
społy, liczące ogółem 18 osób, Sta- 
nowczo ża mało. A na pewno, gdyby 
do tego rodzaju współzawodnictwa: 
wciągnąć jak największą ilość tka- 
czy, gdyby: zorganienwać zka 
nie zespoły oszczędnościowe, 
wzrastataby prima i malały Trais 

Bez wątpienia, bo przecież tkacze à 


irmareemeueeremrnnesrennonsearerreen 


Zohowiązania 


Na odhytym onegdaj ogólnym ze 
braniu zułogi P.ZP.W, Nr 6, wszyscy 
spoglądali z wieńniem = ng kol. 
Zbiorczyka,, Togo, który uiadawna zor 
ganizował zespól. młodzieżowy ng samo 
prząśnicach wózkowych, 

Młodzi w kącie woli 


coć tani po 


cichu szeptuli między sobą. Narudzali 
się. 
Tymczasem 


składyli zobowiązania 
4 przędzani angiclskip 
wte oddziałów, 


Enap, który zobowi 
zał się w przeciągu pół roku wykouy: 
wać: bizy produkcyjne w 118 procen. 
tach, Zbiorezykowy zaspół juk wie 


przędzoru, tow, 


młodzieżowe 


dział, co ma robi 
Kol. Zbiorczyk występnja un środek 
sali j oświadcza 


y, pierwszy w Łodzi zespół 
|asióż ieżowy na -semoprząśniewch 
vy akowythi zobowi ię pode 


nieść o 16 pront w as 
szych bas Saee N Bedei 
konywać je w 128 prosent 
04 prowwntech Pgo gatunku, 
Po tyeli słowach eżionkowie ospołu 
nie próbowali nawał nkryć wyrazu 
| dumy 1 zadowóleuia. 

Nu suli zabrzmisły 
Starsi robotwicy spoglądali ua nich we 
| wsruszeniow widząc, że tak 
poważnie traktuje zagadnienie plhuów 
prodykcyjuych. 


iste oklsski. 


Mys 


GN KAKA 


Kol. Zbiorczyk z PZPW. Nr 6 


Współzawodniciwo 


Współzawódnietwo, niedawno wpro 
jaone w Wydziale Finansowym 
„ już dzisiaj przynosi doskonałe 
kí Wyniki te — to wykonanie 
nia, podjętego dnia 14 sly- 
cznia 1950 roku o przedterminowym 
sporządzeniu rok 194! 
Jest to tym bardziej godne uznania, 
Że dawniej bi orządzany był 
do kofica marca, przy czym w tym 
czasie zalegały prace bieżące. Jednak 


usprawniło pracę 


w tym roku bilans został ukoficzony 
w połowie iufego, a jednocześnie za 
łatwiona tkie prace bieżące. 
Drugim osiągnięciem jest skróconte o 
15 dni terminu składania do Zarządu 
Miejskiego sprawozdań mięsięcznych. 
Sprawozdania takie do niedawna 
przedkładane w ciągu 45 dni, obecnie 
zań w ciągu 30 dni. 
Tadeusz Niedziałkowski 
korespondent „Głosu” z MZK 


PZPIG Nr 8, to dobrzy robotnicy, 
dobrzy fachowcy. 

Referat współzawódnictwa powie 
pien. wykorzystywać zdolności tych 
robotników. Powinien  popularyzo= 
wać akcję współzawodnictwa we 


wszelkich jego rodzajach. 

Lecz posłuchajmy, co mówią ma 
ten temat tkacze tow. tow. Pietrzak, 
Regler, Żałoba, Błoński i inni, Nie 
mają jakoś. „zaulania* do sposobów 
Sani wspólzawodnicywa  w' 

ZPIG Nr 8, Z czego to wynika? 

— Niby współzawodniczymy, a 
nie wiemy potem, kto i za co wziął 
nagrodę — powiadają m niechęcią, 
T tak jest w istocie. Referat współ- 
zawodnictwai przyznaje nagrody 1 

j ryciozcom, Ale wszyst» 
wa się przeważnie w po- 
koju, zajmowanym przez referenta, 
Ogół tkaczy nie zna wyników współ 
zawodnictwą, bys jd rodzą się plotki 


miast. się "zdobytą 
eoit wolą w ogóle nie przyzni 
wać się do otrzymaniń, może ni 
zawsze słusznie przyznanej nagrod 
A przecież ni 
by po za 
spółzawodnieł 


e i 

taki 

yine: 

scy będą wiedzieli, kto i za co o- 
Wi 


j wspólza- 
o załodze 
ofiarnych 
innych do 


wić o roll wyćhowawi 
wodnictwa, którę wskaz 
h, najbardziej 
ów 2 pobudza 
ja w ich ślady, 
Trzeba asunąć 
niedociągnięcia 
Są jeszcze inne twudności, 0 któ. 
rych tkacze szeroko opowiadają. 
W PZPJG Nr 8, nie urządza się mię 
dzyoddziałowych narad wytwór- 
ch, które przyczynilyby się do 
poprawienia jalkości. przędzy. Wy- 
dział zaopatrzenia nie dostarcza ra- 
gularnie czółenek, brak płynów do 
vabiania plam na przeglądalni 


anji po 
8 niezbyt 
dukela. NowawTtrena 4e 
tunowiła sobie usunąć 
paki 1 już poważnie 


+e 

Niedociągnięcia, `o jakich 
liśmy, odg poważną 
każde 


mówi- 


rola i 


kę.a po rawę produkcji ini, 
jesteśmy pewni, że jeżeli kię- 
ietwo, organizacja partyjna $ 


zakładowa usuną te niedomn= 
,— ło równolegle Z WYSOKĄ 

ścią produkaji plać się będą w 
górę cyfry obrazujące jakość. 


pewnej sarej piosenki), 
„Bardziej mii ji A korty 

wolności osobistej — ałwiądczył prezy 

woroeznego do Kongresu, 1950. r). 


«morykuńska każe, niestety, ułożyć mi 
Hm, bo cóż to za „wolni, 


kańską policję; nie podobna zadzwi 


sób niezadowolenia z serzonej np. 
sterii wojennaj, uby nie 

(ce powoduje w więk 
nadzór orgozów policyjnych ewentual 


w miejscu sutrudnienia, na uli 
kezprawnych i brutulnych, rawiefi 

im“ NewisYorku — powiod 
ujący metrąpolię 


końskich, samia 


I, sba przyznać, policja ta grzabi 


„osób podajrzu 
Niepodobna sobie wyobrazić 
Charles E. Cłarce 


ów pole 


Więc cóż powiedzieć właściwie o 
cyeh istnianie. „największej wolności 
bie 


„bajki czarowie, bajki cudowne opowiadała mi niania sioa, 


Zestawiamy aba teksty gwoli swi 
Trumana w sprowie „najwiekszej wolno 


odrazu u 
dei wypadków wydalenie 


sh 


a rego grzebaniu do dn. } grudnia 1949 r. 


celem mydlenia oczu opinii publiczne; 
i zakłamana propagande rządowa Stanów Zjednoczonych 


* (Z tekstu 


stumy obecnie w USA x największej 
deni Vruman", (Z tekstu orędzia nos 


nia, iè oświadozenia prezydenta 
i osobistej" w USA rzeczywistość 
iędzy bajki czarowne, bajki cudowne. 


jeri 


osobista“, kiedy nie moina w USA napisać 
listu prywatnogo, aby nie był on przejęty i ocunsyrowony przes amery» 
l 


onió, aby 


niema nie została podsłuchana przes funkcjonariuszy Federalnego Biura 
Śledozugo ((FBS); nie da rudy wyrazić — choćby w najdelikatniejazy xpo- 


rząd Stanów Zjednoczonych his 
gniętym na listę „podejrzanych“ 
pracy i oddanie pad 
lnie natychmiast pod sad). 


wf olac szpiezowakij jest poddany olny" obywatel USA nie iylko 


© lolalu publicznym — przedmiotem 
iego mieszkanie, 
uł niedawno jeden z sędziów amery- 


Stanów Zjednoczonych — to jedynie 


kasz do śmiaci, w którym może grzebać policja. 


ie, bardzo „dzielnie” grzebie. W iwy- 
Zogrzębała” się 113 mil 
ałalność antycmerykańską”. 
sędzia  nawsyorski, 


anych o d 
przyznał inny 


bardsiej ułebokiego wtargnięcia w myśli i uczucia 
to, jakiego jesteimy obecnie świadkami". 


dokłaracjąch rządu USA, zapewniają 
osobitej“? Koss do śmieci, w któż 
- gostapowiec ame- 


E. 


Niesusmiemmuy 


m ajst 


w wykonaniu 


Tow, Helena 


Znana przodowyica pracy, tów, 
Helena Kruszewska z PZPR Nr, 4, 
podjęła niedawno zobowiązanie pos 
dniealęnia o 2 proc. swej produkcji. 
Zobowiązanie to nie budziło jakien 
kolwiek zastr: ñ; Tow. Kruszew= 
ska, maña aktywistka, nieraz juz 
brała udział w akcjach przeprow: 
dzanych dla uczczenia świąt 
dowych i robotniczych, a 


zaw 


przyrzeczenia swe wykonywała z 
nadwyżką Toteż pyta ja, jak 
przebiega obecnie wypal 
zobowiązań, nie many 
watpliwości, że ‘o, 


wsze, znajduje 
porządku 


Ze zdziwieniem więc 


patrzymy 


na wyrużującę wzburzenie twarz 
tow. Kruszewakiej, 
— wyobraźcie sobie, myślałam 


juź, że nie dotrzymam swego zobo 
ania, Był taki ok: 

zwątpiłam nawet s 

tylko, że nio  przok 


bazy produkcyjnej, ale po pr 
jek uczenniea, nie bylam w stanie 
wyrobić nawat 100 proc. Co j 
namartwiłam, m napłak: 


e mi 
penc. ji 
nam 

Na 
jej maszynach wprowadzono zmia 


Przecież zawsze” robota dob 

szla, a tu nagle zaczęło się coś 
Tow, Krusz a opowiada 

dokładnie, jak to następowało. 


nę numeracji przędzy z Nr. 40 na 


« |błąd | założył k 


e r 


Kruszewska 


meracji. 
er ob, 
cjonalizatora w PZE B Nr. 4 R fer 
ty, syn nie poszedł śladami ojca, ani 
wielu innych, ofiarnych majstrów 
pracujących w ym przemyśle. I 
tak zaczęło się moje utrapienie. W 
sposób nie: mogłan wyprodu 
$ należnej ilości 


arwa, 
jeko słabo 
walifikowana, powoduje te bra 
Kiedy jednók popr osiłam zastęp 
ce kierown z 
„ aby. skontrolował, 
przyczynę słabej wydi 
pracy, stwierdził on 
mieniu, że koło przy ma: 
b 0 obrotów mniej niż unie- 
ży. W jaki sposób więc mogłam wy 
robić 


ku moj: 


ak poleci 


Tow. Iszczi 
Fuksowi, 


natychmiast 
majstrowl y 


naprawił 
Fuks 
zełoż 
teraz 


pokręcił się przy maszynie, 
oto. Myślałam więć, 
ze. Ale gdzie 
nici, pękaży i owja 
na  wałeczkach 
przędzy t, zw. „bara 
, robota w dal 
ym ciągu nie szła. I znów nie 
nogłom wyrobić mej bazy produk 


m 


28. Trzeba było wiec zmienić rów= 
nież koło, odpowiednie do tej nu- 


moja prządka zmianowa. 


cyjnej. Ale w tym czasie powróciła |towarzyszy, biorących udział w wy- 
Vcieszy- | częrpujących, żywych i zawsze zwi 


jjam się Więc, myśląc, źe teraz De- 
Kięie lepiej. Niestety, moja prządka 
po prostu nie poznała maszyny, któ 
ta opeóciła przed urlopem. 
— Co się ia stało? — Skąd te „ba 
rany"? == 
Mojster Fuks tymezasepa przecho 
jł obok nas wiele razy, widział, 
kk się męczymy | obojętnie s720} 
repo dalej. A p Ada CA 
TORPAEZY. ieam zobo- 
Sron inie A go? Exyż 
ni» była taką dobrą prząd 
g "dawniej © e 


Lecz jeszcze raz zwróciłam się da 

szeząka. Przyszedł zarn a 
moja prośbę, - skontrolował ma: 
się okazało? Oto mó 
iłożone. Tym r 
obrotów, maszyna s8Br< 
pała i stąd kiepska jej praca. 


A więc na skutek miesumienności 
jednego z majstrów wzorowa prze 
downica, jedna x najlepszych prząc 
dek „Bawełnianej Czwórki" natra- 
fha na wiejkie trudności w pracy | 
jo mało co, nie zdołałaby wykonać 


przeszkadza 


zobowiązań na dzień 8 Marca 


Fakt ten przyczynił się do osta- 
tecenego ujawnienia roli majstra 
Fuksa, który z resztą już od dawna 
nie cieszył się dobrą opinią w sa- 
kładaeh, jako pijak i człowiek, pra- 
wadzący się niemoralnie, Dochodzi 
ły skavgi, że zaniedbywał pracę, nie 
taz rattad na niego prządki, m, 
in. tow. tow. Helena Popławska J 
Bronisława Rogozińska. 


Db. Fuks jest podobno dobrym 
fachowcem: 1 wypadek, jaki nasti- 
pił w sprawie- to Kruszewsidej 
świadczy wymownie o jego Złośli- 
wym, ni liwym stosunku do 
przodowników pracy. 


sprawa zajęło się już kle 
iadów oraz organiza- 


j ma i spodziewać się 
należy wyciągną one odpowie- 
dnie konsekwencje w stosunku te 


ob, Fuksa. 


Tow. Kruszewska zaś, której ma- 
szynę naprawił inny, sumienny maj 
ter uzyskała już swoją dawną wy- 
oka wydajność i niewątpliwie w 
pełni wykona swe zobowiązanie. 


swych zobowiązań. 


M 8. 


Pracownicy „Elektrobudowy” 


odpowiadają na apel tow. Markiewki 


No ogólnym zebraniu xałogi 2W. 
8) gorąco omawiano konie 
sia wykonanie pisu 


~ Współzuwodnietwo, to potęãua 
broń — powiedzie tow, Omiekownki, 
psięki nienm wypełnilikmy pomyńlnia 
noszy dotychczasowo plamy. Dzięki 
niemy usprawnimy i  przyśpieszymy 


na 


szą dalsze pracę, 
Robotniey zdaję 
nawot drobne nudwyśki, uzyskane sè 
wydajności, utworzą w 
godzin  przedterminowo 
wykanonoj półrocznej produkcji, 
Pracownik montowni tow, Przyby» 
szowski zgłoszu sią wraz a caly grupą 
deklerująć do I-go lipee wykonywanie 
bazy w Zólrtu prosentach, 
Kierownik Kotlarqi [szej 


sobie sprawę, że 


wania 
sumie wiel 


tow, | 


Ohatitński, 
kotlarui do wyrabiania normy 


zobowiązał się w imienin 
w 15) 


prowowtuch, podazes 4 miesięcy. 

"ow. Pietura podniesie wydajność 
t, Tow. Walczak wran z ca: 
łą grupę wykonywać bodzio 170 pron 
normy, Tow. Kossakowski sklade in” 
dywidsnlne zobowiązanie wykonywa- 
nie bazy w 170 protóntach, 

Następnego dnia po zabraniu wpły: 
nelo do sekrotariaru rady zakładowej 
pismo ad pracowników suszarni i ma- 
larni silników, którzy zobowiązali się 
podnieść awą produkcję z normy 180 
proc. na 206 proc. Sżot zaopntrzenia 


o 5 pio 


za6 wras z osłym porśonelem biura 
zadeklarował dostarczyć zamówione 
materinły w jak najszybszym czasie 


1 eałość dostaw zamknąć o 3 miesiące 
wozośniej. 


Należy podnieść frekwencję na kursie Nr 7 


Jednym z najlepiej pracujących 
kursów szkojenia ideologicznego przy | 
PZPB w Rudnie Pabianickiej jest kurs | 
wydział Rucku i Wykończalni. U- 
czestnicy tego kvrsu zrozumieli, żę 
tylko ten jast świadomym członkiem 
Partii, kto stale pogłębia swe wiada- 
mości ideologiczne, toteż frekwencja 
na kursie dochodzi często do 90 pro» 
cent. 

Q tym, że kurs w zupełności speł: 
pia swe zadanie, świadczy duża ilo! 


zan ż tematem dyskusjach. 
Spośród słuchaczy zasługują na wy 
różnionie: tow, tow. Kwialkowski, 
Szymczak, Tnglik, Czarnecki 1 Mich- 
nowski, 
Nieco gorzej przedatawia się spra: 
va słuchączek: kursu Nr 7, Wydaje 
się, organizacja partyjna w wy- 
kończalni za mało dba o podniesienie 
dyscypliny partyjnej wśród kobiet i 
stąd niska frekwencja na tym kursie, 
K. Markiewicz 


korespondent fabryczny „Głosu” 
z PZPB w Rudzie Pabianickiej 


Kol. TARUN BASU 
przedstawiciel młodzieży hinduskiej 


(NATST sA Mia 
M3 Daa am sa 
wła MA sr 


Polska młodzież akademicka jednoczy szeregi, 


LAMP 


W dniu 21 bm, odbyły się w Warszawie 


wzmocni 


Zart, Gł. ZAMP, Po zagajeniu 
rezolucję % pozdrowieniami 
denckich w kra, 
z okazji przypadającego w 
dzieżą Krajów Kolonialnych. 
bojowej i wzmocnieniu 


dla 
ch kolonialnych, 


swą org 


obrady Plenum 
obrad zebrani przyjęli jednogłośnie 
wszystkich organizacji stu- 

półkolonialnych leżnych 


i 


dnia obrad Dnia Solidarności z Mło- 
Uchwałę „o podniesieniu gotowości 
organizacji ZAMP“ oraz projekt o utwo- 
rzeniu jednolitej organizacji studenckiej 
przewodniczący ZG ZAMP kol. 


w Polsce zreferował 
Wróblewski. Zebrani przyjęli 


również uchwałę w sprawie Katolickiego Uniwersytetu w Lubli- 


nie, oraz uchwałę solidaryzującą się z 
Studentów o 
studenckiej titowskiej organizacji młodzieżo- 


narodowego Związku 
rownietwem seki 
wej — Omladiny. 


rzyjęta z okazji Dnia Solidarni 
ści z'Młodzieżą Krajów Koloni 


wał rą nych rezolucja stwierdza m. in. ź 

U demokratyczni studenci polse 
23 2. Go? pełni solidaryzują się z młodziezą 
y krajów kolonialnych w walce o wy- 
Braciom z Polski walczącym o po-|zwolenie narodowe i o pokój pro- 
kój pozdrowienia przesyła w ime- | wadzonej pod sztandarami SPMD i 


niu młodzieży Indii Tarun Basu 


MZS, * 


Dzień Międzynarodowej Solidarności 


z młodzieżą krajów kolonialnych 


Frezydium Akademii, która 
21 lutego r 


odbyła się w Łodzi 
ssb 


ZMP-owcy z Liceum Rolniczego w Gzarnocinie 


współpracują z gminami i gromadami 


Liceam Rolnicze w  Czarnocinie | ogra 
znane jest w okolicy z tego, że jego | nień 
uczniowie nie ograniczają się w | temu 


niczają się jedynie do zagad. 
czysto zawodowych. Kilka dni 
1 zorganizowana została przez 


swej działalności jedynie do własnej | Zarząd Szkolny akcja, która zmiobt 
szkoły i pól doświadczalnych, W ra- | lizowała całą organizację ZMP-ow- 
mach zakreślonych przez organiza Przed uczniami stanęło zadanie 
cję szkolna ZMP prac, współdziałają | wzięcia udziału w masowej akcji 
oni z młodzieżą innych pobliskich |zbiórki — zaliczki | na _ podatek 
kół oraz utrzymują ścisłą łączność | gruntowy i FOR. ZMP-owey z Czar 
z położonymi wokół Czarnociaa gro | nocina doskonale rozumieją, czy 
madami. W czasie takich spole:z-| jest dla państwa niszczony w termi 
nych prac również sami uczniowie |nie podat Dlatego też ZM 
zyskują bardzo wiele. Zapoznają oni | skie „trójki“, po porozumieniu się % 
okolicznych chłopów z nowymi spi- | władzami gminnymi, wyruszyły z 
sobami gospodarki rolnej, o ktorych | ośrodka we wszystkich kierunkach 
dowiedzieli cie w szkole, służą im ra|  Wyruszyły i spełniły swe zadanie. 
dą i wskazówkami, ale zarazea ma | Społeczna i obywatelska ado 
ja sposobność poznania różnego To- | mość chłopów i równie społėcz > po 
dzaju pomysłów i innowac oso- | dejście wychowanków Ośrodka Szko 
wńnych przez gospodarzy i wyciąga. |lenia Rolniczego sprawiły, że wio- 
nia korzystnych dla siebie pauk senną zaliczkę podatku gruntowego 

ak już zaznaczyliśmy, ZMP-owsy |i FOR wpłacono, w znacznej i 
z Czarnocina w swych pracach nie przed terminem. 


ZAP - młodszym 


Wielokrotnie na odptawach Zarza | 
| 


s 


ZM 


bratem ZMP 


nej izby. Zarząd Szkolny 


du Szkolnego ZMP w naszej szkole P postanowił więc na zbiórki i 
drużynowa, kol. Wojnarowska, ape- | odprawy drużyny udzielać własnego 
lowała o pomoc dla drużyny harcer* | lokalu, 

skiej | Małe harcerki z klas czwartych 


j potakiwaliśmy głowami 
na zn zgadzamy się z jej stana- 
wiskiem i na tym się kończyło. Pod 
tym względem Zarząd Szkolny spał 


Zazwy! 


i piątych odnosz 
szych kolegów—ZMP-owców z zaufa 
niem ; śmiało mówią o swych potrze- 
bach, o brakach w pracy i zamierze- 
niach. 


się do swych star- 


Mówią o tym, bo wiedzą, że 


Ale ów son skończył Postano- | pomożemy im przy wykonywaniu tych 
wióno przystąpić do energicznej pra- | planów i 
Również na polu pracy éwjetli 


cy na terenie harcerstwa, pomóć w 
miarę możliwości młodej jeszcze dru- | wej 
żynie 

Mate harcerki fubią płace społecz: 07e 
na Pomagają w nauce najmłodszym 
koleżankom i kolegom z 112 oddzia” 
łu, zapoznają ich przy pomocy włas- 
noręcznie wykonanych wykresów i 
ilustracji z podstawowymi założenia- 
mi Planu Sześcioletniego. 

tyczny wygląd 


nie 


pniu 


któr: 
góry 


Harcerki dbają a esto 


naszych korytarzy szkolnych, 0 czy. | žo 
tość umy 

Jednak harcerki mają też 
kłopoty: aśnie aktyw szkolny 


ZMP przychodzi im z pomocą przy 
ich usuwaniu, Drużyna nie posiada 


wędy 


ZMP-owcy śpieszą harcerkom z 


pomocą. Uczą je piosenek młodzieżo 


anizują ga- 
linie, o Pla- 


h, rewolucyjnych. Or. 
yo Towarzyszu 
Sześciołetnim i inne 


Sta 


Zmienił się również w dużym sto- 


stosunek poszczególnych ZMP- 


owców do harcerek i odwrotnie. Nie- 


przestali 
młodsze 


patrzeć „Z 


zy z nas 
koleżanki. 


" pa swe 


Obecnie śmiało można powiedzieć, 


ZMP.owcy z III. Państwowego 


Gimnazjum i Liceum dobrze rozumie- 
ją swe zadania w harcerstwie, 


Stanisław, Mile 
Korespondent „Trybuny“ 
z IIl Gimn, 


postanowieniam 
zerwaniu stosunków 


Następnie 


przewodnicząc G 
ZAMP kol, Wróblewski wygłosi 
wyczerpujący referat, w którym po- 
za omówieniem osiągnięć i zadań 
stojących przed organizacją, zrefe- 
rował projekt przyjętej przez ze- 
branych jednomyślnej uchwały „o 
podniesieniu gotowości bojowej i 
wzmocnieniu organizacji ZAMP“. 
Przewiduje ona m. in. wystąpienie 
na Radzie Federacji Polskich Orga- 
nieacji Studenckich z wnioskiem o 
utworzenie Zrzeszenia  Studentó! 

asowej i jednolitej or- 
ganizacji, skupiającej najszersze ma 
sy studenckie. 


zadaniem ZAMP-u w © 
Planu 6-letniego jeśt jak na 
sze przygotowanie wykształconych 1 
uświadomionych politycznie fachow 
ców, oraz współdziałanie w wycho- 


anizację i gotowość hojową 


waniu całej młodzieży studenckiej 
na pełnowartościową ludową inteli- 
gencję. Te wielkie zadania nie mo- 
gą być wykonane inaczej, jak tylko 
w zaciętej i uporczywej walce z 
resztkami rozbitych, ale nie zlikwi- 
dowanych jeszcze sił kapitalistycz- 
nych. Aby sprostać zadaniom posta 
wionym przed ZAMP przez Pol 
Ludową, uchwała zaleca podnieść 
gotowość bojową organizacji przez 
podniesienie uświadomienia ma 


członkowskich, podwyższenie pozio- 
co- 


mu szkolenia i korzystanie w 
dziennej pracy z przebogatych 
deł nauki radzieckiej. 

ebrani przyjęli również jedno- 
śnie uchwałę w sprawie Ka- 
tolickiego Uniwersytetu w Lublinie. 
Plenum ZG ZAMP domaga się na- 
tychmiastowego zalegalizowania or- 
ZAMP na terenie KUL i 


ganizat: 
zaprzestania szykanowania jej dzia- 
łalności 

we ie obrad przyjęto poza tym 
uchwałę solidaryzującą się z po- 


stanowieniem Międzynarodowego 
Związku Studentów,- zrywającym 
stosunki z kierownictwem sekcji stu 
fej titowskiej organizacji mło- 
wej — tzw, Omladiny. 

czasie ożywionej dyskusji, któ- 
ra przeciągnęła sie do późnych 


godzin wieczornych, 33 mówców po 
ruszało najważniejsze zadania stó- 
jące w obecnym okresie przed 
| ZAMP. 


Młodzież robotnicza i 
garmie się do nauki 


imiona dwóch bohate- 
rek zna dziś i czci cała mło- 
dzież radziecka, Dziewczęta te 
swymi heroicznymi czynami z 
pisały się w historii Związku 
Radzieckiego, który w pamię- 
tnych latach Wojny Wyzwoleń- 
czej nie szczędził krwi w ni 
miętej walce ze śmiertelnym 
wrogiem ludzkości, hitlerowskim 
faszyzmem. 
tasza 
dzieciństwa 
by wstąpić do Instytutu Lormnr- 
czego. Wybuch wojny udare- 
mnił jej plany. Gdy hordy hitle 
rowskie zaatakowały Związek 
Radziecki, Natasza znalazła się 
w pierwszych szeregach ochowit 
ków Armii Radzieckiej. Dzielna 


chłopska 


tych 


już od 


tym, a 


Kowszowa 
marzyła 0 


Co mówią ankiety kandydatów na Kurs Przygotowawczy 


Po rač piąty odbywa się akcja 


werbunkowa młodzieży robotniczej 1 


chłopskiej na Kursy Przygotowawcze do wyższych uczelni, 
Leży przed nami plik podań i ankiet, które napłynęły do Zarządu 


Niewiele różnią się między sobą 
poszczególne podania, ankiety, załącz 
niki, Treść ich jest na ogół podobna 
Wyrażają) pne; najgłębsze myśli, pra- 
gnienia, dążenia ich autorów. I choć 
w różny sposób. — wszystkie mówią 
o tym samym. 

Oto ankieta kolegi ze wsi Leśne 
Odpadki w gminie Brujce. Nie do- 
tarła jeszcze do Leśnych Odpadków 
nasza organizacja, lecz dotarła tam 
wi Że dzieci biednych chłopów 
po ukończeniu szkoły powszechnej 
mogą iśś na uniwersytet, mogą w 
przyszłości zostać lekarzami, inżynie- 
rami, nauczycielami. O tym włóśnie 
dowiedział się kolega Jerzy Stawia- 
ny, który między innymi pisze w 
swym podaniu: 

„Jestem synem chłopa. Ojciec 
mój już nie żyje, a matka na 
swym 2-heklarowym gospodar- 
stwie utrzymuje rodzinę, składa- 
jącą się z 7 osób. W zeszłym ro- 
ku złożyłem egzamin nadzwyczaj 
ny w zakresie Publicznej Szkoły 
Podstawowej z wynikiem do- 

beserserorsessoeesesenni 


00044.06444000000060000400000400000600000040044004401 


/ojewódzkiego ZMP z terenu powiatu łódzkiego. 


brym. Jestem czynnym członkiem 
zespołu dobrego czytania. Ko- 
rzystam z gromadzkiej biblioteki 
Moje: pragnienie — to czyć się 
dalej...” 

W tych kilku słowach: kolegi Sta- 
wianógo mieści się bardzo wiele. 
2 hektary i 7-osobowa rodzina wdo- 
wy, egzamin nadzwyczajny, do któ- 
rego trzeba było dojść ciężką i mo- 
zolną drogą samokształcenia, to gło- 
¿ne i uważne czytanie książek w gro 
madzkiej bibliotece oraz gorące pra- 
gnienie dalszej nauki — to przecież 
bardzo znamienne dla wielu, wielu 
synów chłopskich, 

Przed wojną, przy rządach obszar- 
niczo-kapitalistycznych nie mógłby 
Jurek Stawiany marzyć o pójściu na 
Uniwersytet. Jak można było wtedy 
obok siebie zestawić takie pojęcia: 
Leśne Odpadki, syn 2-hektarowego 
chłopa i Uniwersytet! 

Dziś wyraz: „Uniwersytet wypo- 
wiadają prości ludzie, a czasem na- 
wet niepiśmienni chłopi. Wiedzą oni 
bowiem, że tam, w robotniczej Łodzi, 


Czynem dokumentujemy 


swe uświadomienie i ofiarność 
ZMP-owcy odpowiadają na apel górnika Markiewki 


Markiewki został z za 
pałem  podchwycony przez mło- 
dzież robotniczej Łodzi. Ciągle na- 
pływające zobowiązania długofalowe 
świadczą o jej uświadomieniu i o- 
fiarnošci 
Młodzi robotnicy łódzcy nie chcą 
pozostać w tyle za starszymi towa- 
r ami pracy. Dowodem tego jest 
podjęte zobowiązanie i równoczes- 
ne wezwanie, skierowane do star- 
szych robotników przez kol. Pietrza 
ka z PZPDz im. E. Plater. 
„Ja, Pietrzak Eugeniusz 


Apel tow. 


wraz 


ze swoim zespolem  młodzieżo- 
wym — brzmi zobowiązanie — 


odpowiadając na apel tow. Wik- 
tora Markiewki, podejmuję zobo 
wiązanie długofalowe na prze- 
ciąg trzech miesięcy, t i 0d 
dnia 1. II. do 30. TV, 1950 r. i je 
nie zobowiązuję się pod- 
w tym okresie wydajność 
produkcji ze 132 na 137 proc 
Zespół nasz wzywa do podjęcia 
aługofalowego zobowiązania do 
tychczasowy najlepszy zespół na 


szych zakładów tow. Edwarda 

Szymczaka”, 

Z tych samych zakładów zespoły 
młodzieżowe kol. kol. Teresy Są- 
siadek, Bronisławy Bartkowskiej, 
Mieczysława Kępy, zobowiązują 


się podnieść swoją produkcję od 
1. IL. do dnia 30. IV. 1950 1. o 3 proc. 

Zespół kol. Teresy Sąsiadek pod 
wą bazę produkcyjną ze 


23 proc, podkreśla w swo- 
im zobowi e zwiększy nie- 
tylko ilość produkcii ale i podnie 
sie jej jakość 


*.* 
. 

} W tych dniach do sekretariatu 

ZMP przy Łódzkich Zakładach 


Przemysłu Odzieżowego Nr.. 4 zgło 
siły się koleżanki Mirosława Toma- 
szewska i HKleżbieta Łobaza, które 
w imieniu młodzieżowej brygady 
produkcyjnej złoż następujące 
zobowiązanie: 


„My, młodzieżowa brygada pro 
dukcyjna kol. Mirosławy Tomn- 
szewskiej zatrudniona na Odzia 
le krojownia odzieżowa, opo- 
wiadając na apel tow. Markiew- 
ki zobowiązujomy się podnieść 
wydajność produkcji pod wzglę- 
dem jakości i ilości do końca br. 
o 3 proc, 

Jednocześnie — zobowiązujemy 
się é dyscyplinę pracy, 

é spóźnienia i nieo 
becności w pracy, bo wiemy, że 
w ten sposób  przyśpieszymy 


nasz marsz do socjalizmu. 


Wzywamy również inne bryga 
dy młodzieżowe z naszych zakła 
dów 1 z terenu całej Łodzi, 
aby wstępowały w nasze Ślady, 
gdyż w ten sposób przyczynimy 
się do ugruntowania pokoju na 
świecie i przyśpieszymy wykona 
nie Planu 6 - letniego". 


Należy dodać jest to pierwsza 
brygada w naszych zakładach, któ 
ra przyjęła długofalowe zobowiąza- 
nie i trzeba podkreślić, że właśnie 
młodzież pierwsza odpowiedziała 
na apel tow. Markiewki, dając tym 
samym wyraz niezłomneś woli bu- 
idowania socjalizmu. 


w salach wykładowych Uniwersyte- 
tu zasiądzie ich syn — wczoraj pa- 
stuch lub parobek u bogacza, jutro 
otoczony opieką Państwa Ludowego 
student wyższej uczelni, nowy inte- 
ligent polski, 

Przerzucamy dalej ankiety. 

Tadeusz Dubała, syn chłopa, posia- 
dającego 4hoktary; we wsi Wola Rys 
kowa, pisz 

\Chee o pocatych isih- „pracować. 
dla Polski Ludowej, jako lekarz lub 
nauczyciel. I znów obok podania 
załącznik, Dowiadujemy się, że kol 
Dubala złożył nadzwyczajny egza- 
min z zakresu Szkoły Podstawowej, 
że zdobywał wiedzę przez samokształ 
cenie, 

Wśród przyszłych kadr inteligencji 
ludowej nie zabraknie i kobiet. Wiesła 
wa Głowacka ze wsi Huta Wiskicka 
pisze, że chce być lekarzem. ZMP- 
ówka kol. Maria Łopian, robotnica z 
Państwowych Zakładów Przemysłu 
Dziewiarskiego w Aleksandrowie pi- 
sze, że pragnie pogłębić swe wiado- 
mości, aby lepiej i pożyteczniej pra- 
cować dla kraju. Z załączonego świa- 
dectwa ukończenia Szkoły Przysposo 
bienia Przemysłowego wynika, że ta 
celująca uczennica na pewno pokona 
wszystkie trudności w nauce i równie 
pomyślnie ukończy Kurs Przygoto- 
wawczy. 

Ankiet jest więcej., Dużo jest ta- 
kich młodych chłopców i dziewcząt, 
jak Jurek Stawiany, Tadek Kubala, 
Wiesia Głowacka i Maria Łopian. 
Znajduje się już również wielu mło- 
dych robotników i chłopów na wyż- 
szych uczelniach, lecz z każdym ro- 
kiem będzie ich coraz więcej. 

Fabryki, huty, laboratoria, szko 
ły, szpitale, uspołecznione gospo 
darstwa rolne oraz dziesiątki, set 
ki nowych zakładów 1 instytucji, 
które powstaną w Planie 6-let 
nim, czekają na synów robotni- 
czych i chłopskich. Trzeba się 
tylko uczyć wytrwale | z zapa- 
łem, by całą swą wiedzę i siły 
poświęcić wspólnej Wielkiej 
Sprawie. 


Oracz 


W 32 rocznicę powstania Armii Radzieckiej 
Bezprzykładne bohaterstwo komsomołek 


komsomołka szybko opanowała 
umiejętność służby żołnierskiej, 
i wkrótce już znalazła się na 
froncie. 

„Możesz być spokojna, dro- 
ga mateczko, pisze w liście do 
domu, że córka Twoja będzie 


walczyła do ostatniego tchu, do 
ostatniej kropli krwi“ 

Słowa te nie zostały rzuco- 
ne na wiatr! Na przedpolach 
Moskwy toczy się zażarta wal- 
ka. Natasza wraz ze swą przy- 
jaciółką, Marią- Poliwanow, 
jako strzeldy wyborowi osłania 
ją przegrupowujący się oddział. 
Hitlerowcy zwartym pierście- 
otaczają bohaterskie 
Amunicji pozostało 
już niewiele. Jeszcze kilka 
strzałów í koniec. Dziewczęta 
obwiązują się granatami i giną, 


niem 
dziewczęta 


cając się na otaczający ich 
pierścień napastników. 
Niezwykłe bohaterstwo, 20-le 


tnich komsomotek, zostało ucz- 
czone przez Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR, które przy- 
znało im pośmiertnie tytuł Bo- 
haterów Związku Radzieckie- 
go. 


KRONIKA 


Zvdniem™ 15 łatego przy***onó' do 
wyborów nowych władz organizacyj+ 
nych. Na kołach, po przeprowadzeniu 
zebrań przedwyborczych, pošwięco- 
nych wyczerpującemu omówieniu zna 
czenia i rali tegorocznych wyborów, 
rozpoczęła się właściwa akcja wy- 
borcza. Zebrania wyborcze odbyły się 
na kilku kołach. A oto charaktery- 
styczne momenty z przebiegu tych ze 
brań 

— Członkowie koła ZMP przy Do: 
mu Chłopców „wykazali czujną troskę 
o właściwe oddziaływanie, na mło“ 
dzież niezorganizowaną i należyte zro 
zumienie obowiązków zetempowca w 
szkole. Podczas dyskusji dużo miej- 
sca poświęcono sprawie nauki i samo 
pomocy koleżeńskiej, 

— Koło ZMP przy Warszawskich 
Zakładach Urządzeń Przemysłowych 
na zebraniu wyborczym gruntownie 
rczpatrzyło swe dotychczasowe prà- 
ce i zakreśliło konkretne zadania na 
odcinku produkcyjnym.  Postanowio+ 
no objąć współzawodnictwem wszyst 
kich zetempowców oraz wzmocnić dy 
scyplinę pracy wśród członków koła, 

— Koło przy PZPP Nr 3, oddział 2, 
prowadzące dotąd słabą działalność 
potrafilo należycie ocenić swą prącę 
i postanawia na nowym etapie skupić 
wysiłki całej młodzieży dla wydat- 
niejszej pracy zarówno na odcinku 
zawodowym, jak, i organizacyjnym. 


* 
AJ 


Odbyle eliminacje dzielnicowe ogól 
nołódzkiego konkursu recytatorskie- 
go wykazują duży udział uczestni- 
ków. Konkurs zainteresował również 
starsze społeczeństwo, czego dowio- 
dła licznie zebrana publiczność w 
TZPB im. J, Stalina i Dzielnicy Gôf- 
nej. 


prowadziła dotąd szkolenia w sposób 
należyty — zazwyczaj po pierwszym 
okresie pracy ilość słuchaczy 
szająco malała, wykładowcy 
swój zapał, a kurs kończył swój ż 
wot. 

Przyznam się, że gdy usłyszałam 
o organizowaniu Wieczorowej S:ko- 
ły. Politycznej pomyślałam, że + tyn 
razem skończy się na dobrych zami 
rach, ale juź wstępna kwalifikacj 
wykazała, że uczestnicy pragną 
szczerze zabrać się do nauki, Rozpo 
częto prace, Na pierwszym organiza 
cyjnym zebraniu  zapoznaliśmy sie | 


Dzielnica Śródmieście - Lewa s 
| 


Nasi korespondenci pisza 


0 pracy Wieczorowe) $ zkoły Politycznej 


na Dzielnicy Sródmiejskiej- Lewej 


szczegółowo, z programem, ustaliliś 
my godziny wykładów, wyjaśniliśmy 
sobie wszelkie wątpliwości i prz, 


ją się regularnie, poprzedzane k 
razowo. prasówką. Ciekawie i przy= 
stępnie ujęte wykłady sprawiają, że 
nawet zawiłe określenia z zakresu 
ekonomii politycznej stają się łatwe 
do przyswojenia. 

Czujemy, jak po każdym zajęciu 
stajemy się coraz bardziej świadomy 
mi aktywistami organizacji. 


W. Kleczewska 


"4 |= Dworzec Kolejowy 
i — Milicja Obywatelską 


305 —'Straż. Pożarna (dzwonić 
tylko w wypadku pożaru). 


ADRES REDAKCJI: 


W 
„Ruch” Plac Kościuszi el, 
250, Godziny przyjęć od 14 do i. 


Dyonizy 
ma głos... SH 


Przede wszystkim, obywatele, pro: 
testuję! Protestuję, że tak powiem, 
przeciw rozpowszechnianiu kłamiiwej 
i oszczerczej plotki, jakoby moje ty- 
godniowe milczenie miało być * na- 
stępstwem, - uważacie, konferencji 
małżeńskiej. Równocześnie ostrze- 
gam, że winnych puszczania tej wia: 
domości zmuszę do rozmowy z Kun- 
dzią, no a wtedy, że tak powiem, ber 
dą daremne żale, A dlaczego miloza- 
łem tydzień — wczoraj wam Kundzia 
powiedziała, 

A teraz taka sprawa. 

Ponieważ w ubiegłym tygodniu mu 
siałem być w Łodzi, — skorzystałem 
nie z P.K,S, ale, z usług PKP. Naj- 
pierw więc zajechałem do Koluszek, 
tam miałem przesiadkę i... 

Od tego się właśnie, uważacie, zav 
częło. 

Bo tak; od urodzenia jestem uważ- 
ny na wszelkiego rodzaju przepisy. 
Nie pluć! — nie pluję. Odpadki rzu- 
cać do kosza! — rzucam do kosza, 
a jak nie ma kosza, to do kieszeni. 
Nie palić — nie palę. Ponieważ je- 
dnak palić lubię, więc korzystając 
z usług — szukam zawsze prze” 
działu dla palących. 

W Koluszkach zaraz na pierwszym 
wagonie wyczytałem napis: „dla par 
łących".. Wsiadłem, Usadowiłem się 
wygodąfę di. pociąg wuszyła Wagon czy- 
sty, nowy, ed 

Po pięciu minutach sięgnąłem po 
„Górnika” zapaliłem, zaciągnąłem się 
dwa razy i że tak powiem, zbladłom. 
Na ścianie bowiem spostrzegłem fa- 
bliczkę: „dla niepalących”. 

Szybko zgasiłem papierosa, otwor 
rzyłem okno, wychyliłem głowę i czy- 
tam tabliczkę na drzwiach, Stoi ezav- 
ne na białym: „dla palących”, 
wracam się czytam tabliczkę na ścia- 
nie i niestety; „dła niepalących”. 
I co teraz?... Palić czy nio palić — 
oto pytanie! 

Ponieważ sam, że tak powiem, na 
to pytanie nie znalazłem odpowiedzi, 
może mi PKP powie, której tabliczce 
wierzyć, Dla inform numer wego- 
nu 023278, klasa trzecia, pociąg miej- 
scowy Koluszki — Łódź. 


GŁOS TOMASZOWSKI 


Młodzież Tomaszowa podejmuje 


apel tow. Markiewki 


Pierwszy młodzieżowy zespół. długofalowego współzawodnictwa 


powstał w PS$-ie 


W tych dniach została podję- 
ta przez ZMP-owców z Pow, 
Spółdzielni Spożywców, ini- 
cjatywa Wiktora Markiewki, rę 
bacza kopalni „Polska”, 

Za przykładem tow. Markiew 
ki poszedł świat pracy naszego 
kraju. Inicjatywę tow. Markiew 
ki podejmują szerokie masy gór 
ników, podeimują przedsiębior- 
stwa handlowe i indywidualni ro 
botnicy, Nie więc dziwnego, że 
PRAG współzawodnictwa 
dlugofalowego ogarnął także i 
młodzież. Młodzi robotnicy nie 
chcą być w tyle za swymi star 
szymi towarzyszami. Młodzież | 
tma ambicję, aby przodować i 
przoduje, wprawiając niejedno” 
krotnie w zadziwienie nawet do 
świadczonych fachowców. z 

Jako przykład może służyć 
praca młodych piekarzy ZMP” 
owców z PSS, A jak to się sta- 
ło, że podjęli oni apel górnika 
Markiewki — opowiemy, 


W piekarni PSS pracowało du 
żo młodych ludzi, przeważnie 
ZMP-owców, ale pracowali oni 
na różnych zmianach, Pewne- 
go razu kol. Głębowski zapropo 
nował, aby utworzyć w związ: 
ku z apelem tow. Markiewki 
jedna zmianę młodzieżową i 
pokazać starszym towarzyszom, 
że oni młodsi, — godni są swe 
go zawodu, I tak się stało. 


Propozycję kol. Głębowskiego 
w lot podjęli koledzy Dura i Ro 
galski, którzy z zapałem przystą 

ili do organizowania zespołu. 
Zglosiło się 10 ochotników, kol. 
Durę wybrano kierownikiem ze 
społu i, aby zobowiązania mia - 
ły oparcie o realne osiągnięcia, 
zespół zaczął pracować naj- 
pierw na próbę. 

Pracowali sami przez dwa ty- 
godnie, korzystając jedynie z po 
mocy Zarządu i sprzętu piekar- 
ni — i cóż się okazało. 


W trosce 


o właściwą działalność samorzadu 


W ciągu stycznia rb. odbyły 
się we wszystkich powiatach na 
szego województwa konferen- 
cje szkoleniowe dla wójtów, 
członków zarządów gmin, pra. 
ceowników gminnych, sołtysów i 
podsołtysów. 

Konferencje odbywały się w 
rejonach, obejmujących 3% 
sąsiadujące z sobą gminy, a 
czas trwania konterencji W za: 
leżności od wielkości ` powiatu 
wynosił od 4 da 7 dni, 

Wykładowcami na konferen- 
cjach byli sekretarze komitetów 
powiatowych PZPR, inspek- 
torzy kontroli powiatowej 
oraz wojewódzcy inspektorzy 
kontroli. 

Konferencje szkoleniowe mia 
ły zą zadanie podnieść poziom 
wiedzy personelu, zatrudnione- 
go w samorządzie. 

Konferencje przyczyniły się 
do pogłębienia wiedzy na odein 
ku pracy w biurach i urzędąch 
samorzadu, traktowały o prze- 

isach i normach prawnych 
ły na właściwe i odpo 

ie interesan: 
w skrócie całość 
tych wszystkich spraw, któr; 
żyć winien urząd gminny i 
go pracownicy 

Zarząd gminny na wsi i jego 
pracownicy winni znać zaga 
nienia i problemy wsi, winni 


Jak uzyskać skierowanie na leczenie 


w sanatoriach przeciwgruźliczych 


Zarówno robotnik, jak pracow- 
nik umysłówy kierowany jest do 
sanatorium przeciwgruźliczego 
przez właściwą terenowo ubezpie- 
czałnię społeczną. która przesyła 
odpowiedni wniosek lekarski bez 
pośrednio do sanatorium. Osta- 
teczna decyzja sanatoryjnego le- 
częnia przeciwgrużliczego należy 
do sanatorium. Ubezpieczalnia na 
tomiast decyduje o kolejności 


ało przyznane, bios 
rąc pod uwagę stan zdrowia chore 
go. 

Ubezpieczeni dorośli kierowani 
są do sanatoriów przeciwgruźli- 
czych na okres przynajmniej 2- 
miesięczny, dzieci ma okres nie 
krótszy .niż 3 miesiące. Przedłu” 
żenie okresu leczenia leży w kom 
petencjach sanatorium. Chory, któ 
ry otrzymał skierowanie do sana- 
torium przeciwgruźliczego, a nie 
zgłosił się w ciągu 3 dni od wy- 
znaczonego terminu rozpoczęcia le 
czenia, traci swe miejsce. Zarzą* 
dzenie to ma na celu zapobieżenie 
niewykorzystania wszystkich dor 
stępnych miejse w sanatoriach. 


W roku bieżącym ubezpieczał- 
nie społeczne dysponują łącznie 
5.712 miejscami w sanatoriach 
przeciwgm ch dla dorosłych 
1 4.248 miejscami w sanatoriach 
dla dzieci. Ponadto mogą one kie 
rować — poza przyznanym kon- 
tyngentem miejsc — zarówno do- 
rosłych jak i dzieci do kilku sa- 
natoriów, które nie wprowadzily 


"| podziału posiadanych miejsc mię” 


dzy poszczególne instytucje. Z te 
go rodzaju skierowań, uzgodnio” 
nych oczywiście z zarządem zain- 
teresowanego sanatorium, korz: 


stają w pierwszym rzędzie osoby, 
których stan zdrowia wymaga jak 
najszybszego rozpoczęcia leczenia 
sanatoryjnego. 

Aby ułatwić i upowszechnić le- 
czenie grużlicy ubezpieczalnie spo 
leczne, licząc się z ograniczoną 
ilością miejsc w sanatoriach wla- 
snych i zakontraktowanych, wy 
dają również przekazy na leczenie 
w sanatoriach Min, Zdrowia, MON 
itp. po przedstawieniu zaświadcze 
nia o zwolnieniu się w nich miej- 
sca. 


OGLOSZENIA DROBNE 


ZGUBIONO legit, Zm Zaw. karto 
rozpoznawczą — Wolan Franciszek — 
Spała, 381 
ZGUBIONO legit, Zw. Zaw, na naźwi; 
sko Kopeć Zofia — Tomaszów Maz. 
— Pierackiego 17, 40—y 
ZGUBIONO legitymację Zw. Zaw, na 
nazwisko Domaracki Zachariasz 

Momaszów Maz. — Stanowa 9, 4l- 


ZGUBIONO pieczątkę o tokócio 
bliczne Przedszkole Smardzewice, 
nieważnia się. 1 =u 


nastawiać ludność wiejską w 
kwestiach takich, jak: obowią- 
zek świadczenia na rzecz Pań- 
stwa, zdrowie, kultura, oświa- 
ta, opieka społeczna, sprawy 
drogowe oraz podwyższenie pro 
dukcji rolnej poprzez organizo- 


wanie spółdzielczości produkcyj 


4| nej. Wójt, członkowie zarządu 


gminy, pracownicy gminni i soł 
tysi nie mogą być oderwani od 
tych problemów. Konferencje 
pozwoliły na przeszkolenie całe 
go personelu pracującego w sa- 
morządzie i wzbogaciły ich ka- 
pitał wiedzy sumą cennych wia 
domości o Polsce Ludowej, o 
Socjaliźmie, jak również pogłę- 
biły znajomość techniki pracy 
zawodowej. A 
W naszym województwie liczba 
tego personelu sięga ok, 4,000, ą 
gdy doliczymy jeszcze tyłuż pod 
sołtysów, wówczas otrzymamy 
armię ludzi, która, aby wyneł- 
nić zadania na niej ciążące dla 
dobra Państwa i swoich gro- 
mad winna powiększyć zasób 
swej wiedzy. 
- 8, Augustyniak A 
Naczelnik Wydz. Kontroli 
Urzędu Woj. 


Howe władze Koła TPPR 
w SPP 


Na ostatnim zebraniu koła 
TPPR przy Szkole Przysposobie- 
nia Przemysłowego wybrano no- 
we władze Towąrzystwa. 
Do Zarządu weszli: Zenon 
Karczewski, jako przewodniczący, 
Jan Cygan — zastępca przewodni 
czącego, Stanisław Kalinowski == 
sekretarz, Janina Marynowska — 
zastępca sekretarza i Irena Kitel 
— skarbnik, 

Komisję Rewizyjną stanowią: 
Jan Łomiński, Kazimierz Rajski, 
Zofia Łabajczyk. 


ZE SPORTU 
Uwaga posiadacze motorów! 


Nowopowatałe kierowniotwo s 
keji motorowej | ton ws 
„Wiók ni 


arzy” zawiadamia wszystkich 


posiadaczy motorów, że w dniu 


1. marca 1950 roku o godz, fśrtej, | 


w Jokala Związków Zawodowych od- 
będzie się zebranie sekcji motorowej, 

Na zebranie zapraszamy miłośni= 
ków tego sportu z Tomaszowa, 
Ujszdu, Wolborza i okolicznych osiedli. 

WÝ programie prac sekcji w 1950 
roku, wycieczki, rajdy motorowe, 
udziały sekcji w imprezach maso- 
wych, wycieczki do ośrodków RABY: 
nowych i spółdzielń produkcyjnych, 
współpraca z „Motozbytem” w To- 
maszowie oraz stworzenie sekeji nar 
prawczej przy „Włókniarzu”. 

Ponieważ sport motorowy jest 
w okresie letnim bardzo popularny 
sgdzimy, że powstała sekeja motorowa 
K.S. „Włókniarz” rozwijać się będzie 
w kierunku dalszej masowej popula: 
ryzacji tego sportu. 


———,>„>>sSoęoęeęśśśŁ 
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Czytajcie 


ZGUBBIONO legit, Zw. Zaw, NF 
288586 na nazwisko Kalinowska Bar. 


bara, "Tomaszów Maz, Legionów 38. 
p 42—n 


„Głos Tomaszows 


AEO ACERO AATE 


ZMP: | 


„| wią, stusz 


owcy z piekarni PSS nie tylko 
dorównali swym starszym towa 
rzyszom, doświadczonym fa- 
chowcom, ale nawet zaczęli przo 
dować, wykonując normy w 105 
proc, - 

Po dwu tygodniach próby zwo 
łano oficjalne zebranie i podję- 
to oficjalne zobowiązanie, które 
brzmi: 

— My, ZMP-owcy w kole 
ZMP przy PSS, doceniając zna 
czenie realizacji Planu 6-letnie- 
go dla Polski Ludowej — w od 
powiedzi na apel tow. Markiew 
ki zobowiązujemy się: 

w ciągu trzech najbliższych 
miesiecy wykonać nasz plan w 
110 proc, i wzywamy jednocześ 
nie młodzież innych zakładów 
tomaszowskich do przystąpienia 
do współzawodnictwa długoter 
minowego. 

Dobry stosunek Zarządu PSS 
do młodzieżowego zespołu i fa- 
chowa opieka tow. Binką, kie- 
rownika piekarni PSS, a przegłę 
w: 


MP-owcy z 
zania swe wykona- 
ją. Entuzjazm, który udzielił się 
młodym piekarzom, napewno os 
garnie całą młodzież robotnicze 
go Tomaszowa. 


l Z. Pigoń 


Czapnik 
Jakości. 
i wypelniając bazę w 108,9 procent. 


We współzawodnictwie „dwójek“ 


1116 proc. 


; czył o 8,9 proc. 


w 109,1 proc, 


skordowej. 


Podobne wyniki odnotował 


* 


lepszą pieacej 
szybciej zbudujemy zręby socjalizmu 


Współzawodnictwo o jakość, e najwyższy gatunek produkcji — na tee 
renie PZPW Ne 28 przybiera coraz szersze rozmiary, Obok dobrych, a w 
odniesieniu do czołowych. zespołów — bardzo dobrych wyników odnotować 
trzeba ciągłe zwiększanie się'ilości współzawodniczących 
przystąpił "do współzawodnictwa zespół w składzie: Władysław Jaskuła, 
Stanisław Owsianka, Edward Bala i Stanisław Sady, który obok zupełnie 
dobrych wyników jakościowych (50,91 proc. ekstry i 49,9 proc, primy) 
przekroczył również o 7,8 proc. wykonanie bazy ukordowej. Na podkre- 
lenie zasługuje również fakt, iż dwaj ostatni z tego zespołu w drugiej de- 
kadzie lutego produkowali wyłącznie ekstre: 

Pod względem ilości najlepsze wyniki w drugiej dekadzie lutego uzyskał 
zespół Stanisława Milczarka — 312,5 proc, bazy, a indywidualnie Franciszek 
,6 proc. i Branciszek Sołtysiak — 119,7 proc. na dwu krosnach. 
o — na czoło wysunął się zespól Bekura, dając samą ekstrę 


Na drugim miejscu amalazł się zespół Milczarka — 87,64 proc. okstry, 
reszta primy a na trzecim zespół Tadeusza Szewczyńskiego: ckstry 81,82 
proc., primy 18,18 proc, baza 108,9 proc. 


zespół Henryka Turlika, oddając 72,3 proc. ekstry i wypełniając bazę w 


Pozostało zespoły oilnotowały nastepujące wyniki: 
zespół A, Koziorowskiego — ekstry oddał 56,12 proc, bazę przekro+ 


zespół H. Pisarka, przekraczając bazę o 6,7 proc, ekstry dał 55,26 proc. 
zespół Ireny Dróźdź dał ekstry 22,29 proc, wypełniając bazo akordową 


zespół Ellasa wyprodukował 49,98 proc. ekstey, a zespół Franiaka 17,82, 
przy czym pierwszy przekroczył o 10,6, a drugi o 11,7 proc. bazy akordowe. 
zespół „dwójek“ Rasztara: wyprodukował 49,98 proc., a zespół Franiska 
17,82, przy czym pierwszy przekroczył o 10,6 a drugi o 11,7 procent bazy 


zespół „dwójek“ Rasztara produkował w drugiej dekadzie wyłącznie 
primę, jednak z bazami było słabiej bo wypełniona 
zespół  Podpłońsi 
ekstry i resztę primy — bazy techniczne realizował w 95,7 proc, 


è 
W *iągu dalszych dziesięciu dni, czterdziestu ośmin tkaczy oddawało 

bezbłędną produkcję, lub produkcję x minimalną ilością błędów. Cetere 

dzięsty ośmiu tkaczy dalej współzawodniczy między sobą o ilość i jakość, 

oddając produkcję najwyższego gatunku w myśł zawołania: 

lepszą pracą — szybciej zhúdujemy zręby socjalizmu! 


zespołów, Ostatnio 


na pierwszym miejscu utrzymał się 


w 97 proe. 
ego, dając 58,24 proc. 


* 


Słów kilka o osiągnięciach 


tomaszowskiej Służby Zdrowia w 1949 r. 


„Nie ma może drugiej takiej 
dziedziny jak Służba Ztłrowia, 
w której by tak często zabiera- 
no głos, wysuwano tak często 
zarzuty lub rady. Każdy się czu 
je powołany do krytyki, ale ni- 
gdzie też krytyka nie ješt tak 
bardzo oparta na podłożu su- 
biektywnym, jak właśnie w 
dziedzinie tej służby. i nio 
dziwnego — cierpienie lub ból, 
niepowodzenie w leczeniu, czę- 
sto kalectwo, lub jeszcze więk- 
sze rozmiary nieszczęścia za- 
trzeć muszą obiektywny pogląd. | 
Toteż przesada w kierunku 
niezadowolenia lub  wdzięczno- 
£ jest faktem niewniknio- 
nym". 

Tymi słowy kończył sprawo- 

zdanie z działalności Służby 
Zdrowia za ubiegły rok przed 
Miejską Radą Narodową 
dr. Chmielewski. 
Ponieważ zagadnienie jest 
erwszorzędnej wagi, ponieważ 
z łamów „Głosu padały rady 
i uwagi, a rzadziej słowa uzna- 
nia pod adresem Służby Zdro- 
ym będzie zapoznać 
ogół społeczeństwa z  zasadni- 
czymi momentami, jakie na tym 
odcinku w ciągu roku 1949 od- 
notowano. 

Do zakresu działalności Służ. 
by Zdrowia należą wszystkie 
sprawy, dotyczące profilaktyki, 
wszystkie sprawy dotyczące 
lecznictwa otwartego i zamknię 
tego, opieki nad matką, dziec” 
kiem i młodzieżą szkolną oraz 
sprawy sanitarnej strony mia- 
sta, 


SZCZEPIENIE 

Zasadniczą bronią, jaką postu- 
gujemy się w zapobieganiu cho- 
robom — są szczepienia ochron 
ne. Szczepień takich na terenie 
Tomaszowa w ub. roku dokona- 
no kilkadziesiąt tysięcy, co wy- 
magalo stworzenia precyzyjne: 
go aparatu, dobrze, wyszkolone 
f personelu, zużycia ogromnej 

ości surowicy, materiału i 
sprzętu lekarskiego i co związa 
ne było z ogromnym wysiłkiem 
fachowym i biurowym, Wszyst- 
ko to musiało odbyć się bez u- 
szczuplenia świadczeń i czynno- 
ści Służby Zdrowia w, innych 
dziedzinach i bez zaburzenia 
rytmu w zakładach pracy, 

Rezultatem tej akcji jest 
znaczny spadek zachorowań na; 
choroby zakaźne na terenie 
miasta, A że wysiłek roku 1949 
na tym odcinku uważać należ: 
za poważne osiągnięcie, świad- 
czy uznanie ze strony władz 
wojewódzkich, wyróżniających 
"Tomaszów wśród innych mast 
i powiatów województwa. 


OHOROBY SPOŁECZNE 

Bezpośrednio z profilaktyką 
wę: się sprawa zwalczania cho 
rób społecznych, a w pierwszym 
rzędzie gruźlicy i chorób wene- 
rycznych. Walka na tym odcin- 
ku jest ciężka, gdyż często stas 
jemy: wobec - braku , zrozumie» 
nia “men strony" społeczeństwa, 
które nie, zawsze zdaje sobie 
sprawę z tego, walką nie 
może być jednostronna, że nie 
możę jej prowadzić sam aparat 
Służby Zdrowia — wbrew czy 
przy obojętności szerokich mas 
społecznych. Stad wypływała w 
ubiegłym roku szeroko zakrojo- 
na akcja _ popularyzacyjno- 
uświadamiająca, ale i ona twą- 
fiała nierzadko w próżnię, 

Mimo to — sukcesy i na 
tym odcinku są bardzo poważ- 
ne. 

Walka z gruźlicą ogniskuje 
sie w Poradni Przeciwgruźli- 

Ośrodka Zdrowia. Porad- 
ta prowadzi akcję leczniczą 
i zapobiegawczą. Liczba udzie- 
lonych porad, dokonanych Wi» 
zyt i zabiegów w roku 1949 jest 
hardzo wysoka, a kredyty zuży- 
te na walkę z gruźlicą, znacznie 
przewyższyły kredyty w roku 
1948. 

Walka z chorobami wenerycz 
nymi — to akcja „W“. 

W ciągu roku przeprowadzo- 
no masowe badania w  zakła” 
dach pracy w cela wykrycia ki- 
iy utajonej, a liczba porad w 

rzychodni _ Przeciwwenerycz- 
nej i liczba zabiegów — w dos 
bitn, o 
ność akcji. Śmiało można stwier 
dzić, iż w chwili obecnej nie- 
zmiennie rzadko zjawia się w 

abinecie lekarskim chory ze 
iwieżym zakążeniem wenerycz= 
nym. Rzucone kredyty ja ten 
cel zostały w pełnym stopniu i 
z widocznym skutkiem wykorzy 
stane, 


LECZNIOTWO OTWARTE 

Mówiąc o zwalczaniu chorób 
spałecznych wkraczamy w dzie 
dzinę lecznictwa otwartego, 
które reprezentuje Ośrodek 
Zdrowia, aw rw r 
dzie Ubezpieczalnia Społecz 

Ośrodek Zdrowia w ubiegłym 
roku prowadził następujące po- 
radnie: ogólną poradnię dla nie 
mowląt, dzieci i matek, między 
szkolną dentystyczną, przeciw- 
gruźliczą, przeciwweneryczną, 
praeciwaglicza I przeciwalko- 

lolową. Opierając się na liczbie 
udzielonych porad wykona- 
nych zabiegów, stwierdzić moż- 
na, że praca Ośrodka wzrosła o 
37 proc. w stosunku do roku 
1948 r. 

Ubezpieczalni Społecznej uda 
ło się rozwiązać problem: uprzy 


sposób stwierdza skutecz- | di 


stępnienia pomocy lekarskiej 
dla mieszkańców Kaczki i Wi- 
lanowa przez uruchomienie w 
ej dzielnicy ambulatorium, 
czynnego przed i po południu. 

Jbezpieczalnia _przy współ- 
udziale Ośrodka Zdrowia pro- 
wadziła i prowadzi wszystkie 
przychodnie lecznictwa qtwarte 
goz wyjątkiem specjalistycz- 
nej'poradni neurołogicznej, a to 
z braku neurologa na terenie 
miasta. 

Ubezpieczalnia zatrudniła, z 
wyjątkiem dwóch, wszystkich 
lekarzy znajdujących się w To- 
maszowie, a uwzględniając 
wszystkie instytucje Służby 
Zdrowia — jeden lekarz w cią- 
gu dnia załatwia ponad 50 cho- 
rych. Jest to wyjątkowo wyso- 
ka cyfra, która może wszystko 
wytłumaczyć i świądczyć o 
ofiarności personelu, ale która 
z drugiej strony świadczy o 
przepracowaniu i o braku per- 


sonelu, Braku — który roz- 
wiążą dopiero nowe kadry le- 
kąrzy, 


OPIEKA NAD MATKĄ! 
I DZIECKIEM 

Mówiąc o opiece nad matką 1 
dzieckiem, nie możną pominąć 
milezeniem gukcesu, jakim jest 
uruchomienie trzeciej Stacji 
Opieki nad Matką i Dzieckiem 
przy PZPW Nr 28, Otwarcie 
tej stacji jest wyrazem  zrozu- 
mienia najżywotniejszych inte- 
resów świata pracy. 

Opieka nad dzieckiem ulega 
stałema pogłębianiu, choć nie 
loszła do formy ostatecznej. W 
roku 1949 szczególny nacisk 
został położony na opiekę nad 
dzieckiem szkolnym. Pomimo 
braku personelu udało si 
prowadzić badania dziec! 
iR RARĄCE w 90 procentach. 

dasowych badań dokonano 
przy kwalifikowaniu dzięci na 

olonie letnie, 

Usprawniono działalność mię 
dzyszkolnej przychodni denty- 
stycznej, którą zaopatrzono w. 
aparat roentgenowski, 


NIE WSZĘDZIE JESZCZE 
DOBRZE 


Oczywista, nie na wszystkich 
odcinkach notuje się same osią- 
gnięcią, Jeśli należy odnotować 
takie osiągnięcia — jak otwar- 
ta w grudniu stacja pogotowia 
POK, która w znacznym stop- 
niu usprawniła pomoc lekarską 
w nagłych wypadkach, to rów- 
nocześnie wiele niedociągnięć 
jest do zanotowania na dwóch 
ostatnich odcinkach Służby 
Zdrowia, a mianowicie: w lecz- 
nietwie zamkniętym i stanie sa- 
POI miasta. Ale o tych 
sprawach pomówimy w innym 
artykule. x cj Ę 
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